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C E N A  50 GR

C z w a rte k , 18. X . 62 r .
R O K  X V I I I  N r  246 (5666)

„INTERWIZJA“ przekaże
W Y S T Ą P IE N IE

WŁADYSŁAWA GOMUŁKI
z mównicy Izby Ludowej NRD

ih 'û o L o
i a  c l ł .  IPróba sil;

partie — de Gaulle

IESZCZE JEDEN
apel radiowy
PREZYDENTA FRANCJI

P A R Y Ż  P A P . P re zyd e n t F ra n c ji de G a u lle  
po ra z  p ie rw s z y tw e ź m ie  o f ic ja ln ie  u d z ia ł w  odby, 
w a ją c e j s ię  k a m p a n ii przed  re fe re n d u m  w  sp ra  
w ie  re w iz j i  k o a is ty tu c ji fra n c u s k ie j.

W C Z A S IE  po tęż­
nego w ie cu  w  K a r l-  
M a rx -S ta d t.

P rze m a w ia  Józef 
C yra n k ie w icz .

(C A F  -  T e le fo to )

Nadodrzańskie
Zakłady
Przemysłu
Drożdżowego
na pierwszym 
miejscu 
w kraju
N A D O D R Z A Ń S K IE  Za 

k ła d y  P rze m ys łu  D ro ż ­
dżow ego u z y s k a ły  p ie rw  
sze w  k ra ju  m ie jsce  w e 
w sp ó łza w o d n ic tw ie .

S zczec in iacy zaw dz ię  
cza ją  s w ó j sukces w p ro ­
w ad ze n iu  now oczesnych 
m etod  p ro d u k c ji.  P rz y  

i  w d ra ż a n iu  postępu tech  
I  n icznego d y re k c j i  pom a 

ga czyn n ie  a k ty w n e  k o ­
ło  N O T -u . (B)

Wandale
u szko dz ili
pomnik
Chopina
w Żninie

BY DG O SZC Z PA P. M ie ­
szkańcy Ż n in a  na Pom orzu 
zosta li poruszen i n ie b yw a ­
ły m  p rzyp ad k ie m  w a n d a liz ­
m u. Otóż jacyś  b a rb a rzyń ­
cy  pow ażn ie u szko dz ili ka ­
m ie n ia m i z.najdu jacy się w 
m ieście od n ie da w na pom ­
n ik  F ry d e ry k a  C hopina.

P o m n ik  te n  je s t je d n ym  
z n ie lic zn ych  is tn ie ją cych  
d z ie l Jaku ba Juszczyka, 
znakom itego rzeźb iarza, lau  
rea ta P o lsk ie j A k a d e m ii U - 
m ie ję tn ośc i w  K ra ko w ie , 
k tó ry  zg in ą ł w  czasie, o ku ­
p a c ji.  P o m n ik  oca la ł dz ię k i 
tem u , że b y ł u k r y ty  w śró d  
drze w  p a rku  w  M a rc in ko ­
w ic  D o ln ym . Po lic zn ych  u -  
s iln y c h  s ta ra n ia ch  m iesz- 
koń ców  Ż n in a  p rzen ies iono 
go tu ta j.

P rezyd ium  M R N  w  Ż n in ie  
w yzna czy ło  i  000 z ł na g ro dy  
d la  te j osoby, k tó ra  w ska­
że w a n d a li.

Polska delegacja 
partyjno-rzqdowa

p o w ró c iła  
do  B e r l in a

B E R L IN  P A P . D ziś , P R Z Y J A Z D  do B e r li-
; ----------------------------------- '------ na  p rz e w id z ia n y  je s t w
<!■ 18 bm . p o lska  do lega ¿ „d a m a ch  p ó lu d n io -  

c ja  p a r ty jn o -rz ą d o w a  a W h - . p o łu d n iu  to -

W ła d y s ła w e m  G o m u łk ą
czyć się będą w  d a l-

szym  c iągu  ro zm o w y  
obu d e le g a c ji p a r ty jn o -  
rzą d o w ych  P o ls k i i  N ie ­
m ie c k ie j R e p u b lik i De­
m o k ra ty c z n e j.

W ieczorem  w  sa li O - 
p e ry  P a ń s tw o w e j p rzy  
U n te r  de n  L in d e n  od ­
będzie  się u ro czys ty  ko n  
c e r t  na cześć d e legac ji 
p o ls k ie j.

C Z W A R T E K  je s t ra ­
cze j d n ie m  roboczym . 
N a to m ia s t w  d n iu  ju ­
t rz e js z y m  —  19 paźd z ie r 
n ik a  —  będzie  m ia ło  
m ie jsce  jedno  z n a jw a ż  
n ie jszych  w yd a rze ń  — 
odbędzie  się nad zw ycza j 
ne posiedzen ie  Iż b y  L u  
d o w e j N R D , na k tó ry m  
P ie rw s z y  S e k re ta rz  K C

P Z P R , W ła d y s ła w  G o­
m u łk a , w y g ło s i p rzem ó­
w ie n ie . P rzeb ieg  tego 
pos iedzen ia  tra n s m ito ­
w a n y  będzie  p rzez „ I n -  
te rw iz ję ” .

i  Józefem  C y ra n k ie w i

czem na  czele o p u śc iła  w

godzinach  ra n n y c h H a l

le, u d a jąc  s ię  sam ocho-

da rn i w  d ro g ę  p o w ro tn ą

do B e r lin a . W ra z de-

legac ją  do  s to lic y N R D

p o w ra c a  W a lte r U l-

b r ic h t .

Oaza zieleni
w  górnośląskim

okrągu
przemysłowym

K A T O W IC E  P A P . N a j­
w iększa „oa za ”  z ie le n i w  
g ó rno ś lą sk im  o k rę gu  prze­
m ys ło w ym  — w o je w ó d z k i 
P a rk  K u l tu r y  i  W ypoczyn ku  
w  C horzow ie  w zbogaci się 
w  na jb liż szych  la ta ch  o je ­
szcze jed en , now oczesny o- 
b ie k t: p ię kn e  ką p ie lis ko  le t 
n ie . W stępne prace rozpocz 
ną się jeszcze w  b r.

K ą p ie lis k o  za jm ie  te re n  
14 ha. po dz ie lon y  na czte­
r y  s e k to ry : sp o rto w y , ką­
p ie lis k o w y . dz iecięcy i  w y ­
p o czynko w y. P o w ie rzchn ia  
basenów  (będzie ich  k ilk a )  
w yn ie s ie  łączn ie  3.5 ty s . m 
kw , W sektorze  sp o rto w ym  
urządzone zostaną bo iska 
do ró żn ych  g ie r. szatn ie -  
pom ieszczen iam i na p rysz­
nice . ba r sam oobsługow y i  
ka w ia rn ia .

D ziś  
6  stron

Eksplozja
w  am erykańsk im

magazynie
paliwa
rakietowego

N O W Y JO R K P A P . W  śro 
dę w  m agazyn ie  p a liw a  ra ­
k ie to w eg o , na leżącym  do fa  
b r y k i p ro ch u  to w a rzys tw a  
„H e rcu le s ”  w  Bacchus (U - 
ta h ) n a s tą p iła  s iln a  eksp lo­
z ja . W edług p ie rw szych  in ­
fo rm a c ji t r z y  osoby zosta­
ły  zab ite  i 18 ra n ych , w 
ty m  4 ciężko. E ksp loz ja  zn i 
szczyla jeden b u d yn e k  i 
dw a c iężko uszko dz iła . S ły ­
chać ją  b y ło  w  p ro m ie n iu  
31 km .

N oire rakiety  
radzieckie

trafiają w ce l!
Preludium do dalszych 

sukcesów ZSRR w Kosmosie
L O N D Y N  P A P . „C c i-  

n y  s trz a ł R o s ja n ”  —  pod 
ta k im  ty tu łe m  prasa  
b ry ty js k a  in fo rm u je  w  
c z w a rte k  o  p o m y ś ln y c h  
p ró b a ch  z n o w y m i typ a  
m i ra d z ie c k ic h  ra k ie t  
w ie lo s to p n io w y c h , k tó ­
ry c h  m a k ie ty  o s ta tn ic h  
cz ło n ó w  sp a d ły  w  w yzn a  
ezonym  re jo n ie  Oceanu 
Spoko jnego.

O K R E Ś L A J Ą C  o s ta t­
n ie  d o św iadczen ia  ja k o  
„n o w y  t r iu m f  radz iec ­
k i ”  d z ie n n ik  „D a ily  
S ke tch ”  p o d k re ś la  zw ła  
szcza, iż  ju ż  podczas 
p ie rw s z e j p ró b y  now a 
potężna, w ie lo s to p n io ­
w a  ra k ie ta  kosm iczna 
p rz e b y ła  od leg łość 12 km  
i t r a f i ła  w  ce l na Ocea 
n ie  S p o ko jn ym .

p ró b y  z  n o w y m i ra k ie ta m i 
ra d z ie c k im i pozosta ją  w 
zw ią zku  z  p ro g ram em  da l­
szych badań kosm icznych . 
D z ie n n ik  „ D a ily  M a il” , na ­
zyw a  te  ra k ie ty  „k s ię ż y c o ­
w y m i” . N a u ko w y  ko m e n ta ­
to r  „ D a ily  H e ra ld ”  pow o­
łu ją c  się na  dobrze  p o in fo r  
m ow ane k o ła  s tw ie rdza , że 
os ta tn ie  dośw iadczen ia  z ra  
k ie ta m i ra d z ie c k im i sta­
n o w iły  „p re lu d iu m  do no ­
w y c h  sukcesów  w  Kosm o­
sie” .

W 150 rocznicę
historycznego
zwycięstwa

M O SK W A P A P . D la  ucz ­
czenia w ie lk ie g o  pa trdo tycz 
nego b o ha te rsk ie go  czynu 
na rod ów  R o s ji — zw yc ię ­
s tw a w  w o jn ie  na rodow ej 
1812 ro k u , w  M oskw ie  i  sze 
regu in n y c h  m ia s t radziec­
k ic h  zostanie dziś oddany 
sa lu t 20 sa lw  a r ty le ry j ­

sk ich .

C O D Z IE N N IE  po szcze 
c iń sk ich  u lica ch , k rę ­
ty c h  schodach dom ów  
w ę d ru ją  lis tonosze. Bez 
p rze rw y  d y ż u ru ją  dziew  
czeta i te c h n ic y  z  cen­
t r a l i  m ię d zym ia s to w e j, 
a pocztow e am bulanse

ście i  dz is ia j — choć 
to  ic h  św ię to  — „D z ie ń  
Łą czno lc iow ca” .

K a żdy  z nas m a swe­
go lis tonosza , ń a  k tó ­
rego czeka m y, i k tó re ­
go dobrze  zna, Chociaż­
b y  po k ro ka ch  na scho 
dach. N ie  każdy z nas 
je d n a k  w ie , że k ro k  
„ je g o ”  lis tonosza je s t 
ta k  c h a ra k te rys tyczn y , 
c ię ż k i n ie ra z , bo ... m oc­
no zm ęczony k i lk u k i lo ­
m e tro w ą  w ę d ró w ką .

G d y  w ię c  dz iś  p r z y j­
dz ie  do C ieb ie  lis tonosz 
ka , p r z y jm ij  ją  m iły m  
uśm iechem  i  z łóż  ser­
deczne życzen ia z o - 
k a z ji „D n ia  Łączno - 
śc low ca ’’.

N A  STR O N IE  3 za­
m ieszczam y fo to re p o r­
taż, pośw ięco ny  Ich  pra

O godz in ie  13 cznsu w a r­
szaw skiego de G a u lle  w y ­
g łos i dz iś  rad iow o-śte lew izy j 
ne p rze m ó w ie n ie  <}lo na ro ­
du, k tó re  zos tan ia  po w tó ­
rzone w  godzinachl w ieczó r 
nych . O czekuje s ię , że de 
G a u lle  zaape lu je  d o  F ra n ­
cuzów , b y  p o p a r li jeg o 
p ro je k t re fo rm y  k o n s ty tu ­
c j i ,  p rz e w id u ją c y  — ja k  
w iad om o — w y b d r  p re zy ­
denta  na drodze g łosow a­
n ia  powszechnego*, a n ie  
ja k  do tychczas pczez ko le ­
g iu m  e le k to ró w . >

W  po p rze d n im  p rze m ó w ię  
n iu  w yg ło szon ym  4 paździer 
n ik a  de G a u lle  os trze g ł, że 
z rezyg nu je  ze swego stano­
w iska , je że li je g o  .p ro p o zy ­
c je  n ie  zostaną zaaprobo­
w ane przez n a ró d  fra n c u ­
s k i w  re fe re n d u m  z 28 paź­
d z ie rn ik a . P rze c iw ko  p ro ­
je k to m  de  G a u lle ’a w ys tę ­
p u ją  w szys tk ie  p a r tie  p o li­
ty czn e  z  w y ją tk ie m  rzą­
dzącej U KR ,

Po wizycie 
Ben B e lli
na Kubie

H A W A N A  P A P . Na zako ó  
czenie 24-godzinnej w iz y ty  
p re m ie ra  A lg ie r ii ,  B e n  B e l-  
l i  na K u b ie , w  H aw a nie  o -  
p u b lik o w a n o  w s p ó ln y  k o ­
m u n ik a t z  rozm ów  p rze p ro ­
w ad zon ych m iędzy Ben B e l 
lą  i  F ide le m  C astro . K o m u ­
n ik a t  g ło s i, że ob a j p re m ie  
rz y  zgo dz ili s ię  na  na w ią ­
zan ie s to sun ków  d yp lom a­
ty czn ych  m ię dzy  ob u  k ra ja  
m i nu szczeblu ¿mbasad. 
K o m u n ik a t poda je, że p re ­
m ie r  C astro p rz y ją ł zapro­
szenie do odw iedzen ia A l­
g ie r ii.  D a ta  w iz y ty  n ie  zo­
s ta ła  podana.

U b ie g łe j n o cy  Ben B e lla  
p rz y b y ł do Now ego J o rk u . 
Przypuszcza się, że w  pią ­
te k  uda s ię  on  w  drogę po ­
w ro tn ą  do  A lg ie r ii .

BOCIANIEGO
GNIAZDA

S T A T K I N A  W EJŚC IU  !

M /S  „L IW IE C ”  — z - L iv e r-  
poo lu  z d ro b n icą i 

S/S „H U T A  Ł A B Ę D Y ’? — Z 
C asablanki z fo s fo ry ta m i.

S/S „G D Y N IA ’ ! _  ze Szwe­
c j i  z rudą.

S/S „JE D N O Ś Ć  R O BO TN I­
C ZA ”  — z D a n ii pod ba las te m .. 
S T A T K I N A  W YJŚC IU  !

M /s  „B U G ”  —  do  L o nd ynu
z ta rc icą .

S/S „K A T O W IC E ’! -*• do Da­
n i i  z w ęg lem .

S/S „C IE S Z Y N ”  — do D a n ii 
z w ęg lem .

S /S „B R Y G A D A  M AKO W ­
S K IE G O ’! — do D a n ii z  w ęg­
lem ;

B A N D E R A  NA M A S Z T

D Z IŚ  w  S toczn i Szczeciń­
s k ie j im . A d o lfa  W arskiego 
odbędzie s ię  uroczystość pod­
n ie s ie n ia  ba n d e ry  na  no w ym  
n a b y tk u  P Ż M  — m /s  „Ś w id ­
n ic a ” . S ta te k  ten o s ta tn i z  se­
r i i  B —55 o nośnośc i 4 350—6 000 
D W T  będz ie  p ły w a ć  pod ban­
de rą  szczecińskiego arm a to ra  
na l i n i i  zachód n io a fry k a ń -  
s k le ji

N A  ŁO W IS K A C H  ł

W CZO R AJ z po w od u silnego 
w ia t r u  t  w y s o k ie j fa li  na  B a ł-  
t ku  k u t ry  w yb rzeża zachod­
niego i  ś rod kow eg o prze rw a ć

m us ia ły  p racę na  ło w is k u  i  
sch ro n ić  s ię  do p o rtó w ,

*  •  *

N A  M orzu  P ó łno cnym  u trz y  
m u je  się w  b ieżącym  m ies ią ­
cu ko rzys tn a  pogoda d la  po­
ło w ó w . S ta tk i p o lsk ie  ło w ią  
na  ło w is k a c h  M it te ł R i f f  o raz 
S ilv e r  P it t .  L u g ro tra w le ry  
i,G R Y F A ’? rozpoczę ły  po łow y 
na p la w n ice . N a jlep szy  w y n ik  
w  p ie rw szym  d n iu  po łow ó w  
ty m  sprzę tem  u z y s k a ły  lu g ro ­
tra w le ry  s.Grzyw acz”  i  ;,M ys i- 
k r ó l ik ”  po  8 to n  śledzia każ ­
d y  z Jednego zestawu p ła w - 
n ic . N a jw ię c e j r y b y  z lu g ro -  
t ra w le ró w  G R Y F A ”  z łow iła  
w  b ie żącym  m ies iącu załoga 
i,G o łę b ia ”  z  kap itan em * Zb ig ­
n ie w em  B a rs k im  — 105 ton . 
S ta te k  te n  p rze k ro czy ł p la n  
roczn y o 50 ton .

NOWA
KLEOPATRA?

O D T W Ó R C Z Y N I 
g łó w n e j r o l i  w  f i l ­
m ie  „S Z E H E R E Z A -  
D A ” , re a lizo w a n ym  
obecnie w  H is z p a n ii 
przez reżysera  P IE R ­
RE G A S P A R D -H U IT , 
A N N A  K A R IN A  
p rzy p o m in a  w  te j no  
w e j k re a c ji a k to rkę  
a m e rykańską  E L I­
S A B E T H  T A Y L O R  z 
f i lm u  „K le o p a tra ” .

(C A F )

O d  „b u te lk o w e j 

z ie le n i“  do 

„g rana tu  no cy “

Niecodzienne
zamówienie
ekscentrycznego
gwiazdora

P A R Y Ż  P A P . Z n a n y  a k ­
to r  fra n c u s k i, Jean M ara ia  
zam ó w ił w  je d n y m  z do­
m ów  m ody U  p a r p a n to fli
0  ba rw a ch od „b u te lk o w e j 
z ie le n i”  do „g ra n a tu  n o c y " ! 
Każda z p a r dostosowana 
m a b yć  do odpow iedniego 
ub ran ia . K oszt tego pom y­
s łu , k tó ry  n ie  jed ną  e legant 
kę  może p rz y p ra w ić  o za­
zdrość, n ie  je s t w ym ie n io ­
n y , ale ła tw y  do w yobrażę-

Fabrykanci
bimbru
pod kluczem

ŁÓ D Ź  P A P . O rgana MO 
w  w o j. łó d zk im  prow adzą 
energ iczną akc ję  p rze c iw ko  
fa b ry k a n to m  b im b ru . W 
w y n ik u  te go  k ilk u n a s tu  
k o n k u re n tó w  p rze m ys łu  sp i 
ry tusow ego o d po w ie  za swą 
sprzeczną z p ra w e m  dzia­
ła lność przed sądem.

M . in .  ponad 35 1 zacie­
ru  w  t ra k c ie  „p rz e ro b u ”  na  
b im b e r w y k ry to  u M aria n a  
Z aw a dy  w e w s i Bobrowicz,- 
p o w . Rawa M az. N arzędzia
1 b im b e r zniszczono, a w ła  
śc ic ie l „ w y tw ó r n i”  pow edro  
w a ł do aresztu. Id e n tyczn y  
los  zgo tow a ł sobie m ieszka­
n ie c  P io trko w a . Józef S łod- 
k ie w icz . k tó ry  rów nie ż 
schw yta ny  zosta ł na gorą­
cym  uczyn ku  p ro d u k c ji sa­
m ogonu. 50 1 b im b ru  szy­
k o w a ł także m ieszkan iec 
G o rzko w ic  W; pow . P io tr ,  
k ó w  — S te fa n  Le śn iew sk i.
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M IN . G R O M Y K O  
W  B IA Ł Y M  D O M U

♦  W A S Z Y N G T O N  P A P . W 
d n iu  d z is ie jszym  w  godz in ach  
p o p o łu d n io w y c h  czasu lo k a l­
ne«» p re zyd e n t US'A, K e n ­
n e d y  p rz y jm ie  w  B ia ły m  DO- 
m u ra d z ie ck ie g o  m in is tra  
s p ra w  za g ran iczn ych , A . G ro ­
m yko  1 odbędz ie  z n im  roz­
m ow ę na  te m a ty  do tyczące 
s to su n kó w  m ię dzy  ob u  k ra ja ­
m i o ra z  n a jw a ż n ie js z y c h  za­
ga dn ień  m ię dzyn a ro d o w ych .

J a k  p isze w a szyn g to ń sk i k o -  
resp od en t P A P . red . H-. Z w i- , ' 
ren , ro zm o w a  C h ru szczo w i z ' 
K o h le re m  i  sp o tka n ie  K e n - 
n e d y ’ego z  G ro m y k ą  zapo­
c z ą tk o w u ją  —  w  op dn il tu ­
te jszych  o b se rw a to ró w  — n o ­
w ą  serię  w s tęp nych  n e g o c ja c ji 
ra d z ie c k o -a m e ry k a ń s k ic h  za­
rów no, w  lcw e s tii B e rlin a , 
Jak i  w  in n y c h  sp ra w a ch  
m ię d zyn a ro d o w ych  d z ie lących  
W schód i  Zachód.

E K S P L O Z J A
A M E R Y K A Ń S K IE J
R A K IE T Y
„M IN U T E M A N "

♦  W A S Z Y N G T O N  P A P . W 
środę w ie czo re m  na d  w y ­
rz u tn ią  na p rz y lą d k u  Cana­
v e ra l eksp lod ow a ła  w  osiem  
seku nd  po  s ta rc ie  ra k ie ta  
„M tn u te m a n ” . R a k ie ta  zosta­
ła  zniszczona na  syg n a ł z 
Z ie m i po  s tw ie rd ze n iu , że zbo 
o ty ła  z  w yznaczonego ku rsu .
P łonące s z czą tk i r a k ie ty  spad 
ł y  na w y rz u tn ię  n a  p rz y lą d ­
k u  C an ave ra l, p o w o d u ją c  w
k i lk u  m ie jscach  w y b u c h __
ły c h  pożarów . Rozżarzone ka­
w a łk i „M tn u te m a n a ”  spadły 
ró w n ie ż  n a  s to ją cą  n a  d ru ­
g ie j w y rz u in i ra k ie tę  „ J u p i­
te r ” , k tó ra  zosta ła po w ażn ie  
uszkodzona i  p rzyp uszcza ln ie  
n ie  będzie ju ż  w ys trze lo n a .

H E A T H
P R Z Y B Y W A  D Z IŚ
D O  P A R Y Ż A

♦  P A R Y Ż  P A P . D z iś  po  po 
p o łu d n iu  d o  P a ryża  p rz y b y ­
w a  g łó w n y  n e g o c ja to r  W. 
B r y ta n i i  w  ro ko w a n ia ch  w  
op raw ie  p rzys tą p ie n ia  tego 
k r a ju  do  W spólnego R y n k u , 
E d w ard  Hearth. P rzep row adzi 
do  ro zm o w y  z  fra n c u s k im  m i 
n is tre m  sp ra w  zagi ' '
C o u ve  de M o u rv ilk

rz ą d k u  o b ra d  ro zm ó w  m in i. 
s te rd a ln ych. rozp oczyn a jących  
s ię  w  B ru k s e li w  n a s tę pn y  i 
c zw a rte k . (

D E M O N S T R A C J A
Z A C H O D N IO -
N IE M IE C K IC H
C H ŁO P Ó W

♦  B O N N  P A P . P onad * 
ty s ię c y  c h ło p ó w  z  D o ln e j 
S a kson ii, H e s ji i  W e s tfa lii 
(N R F) z je ch a ło  się w  środę 
d o  G e ty n g i na  m asowy 
w ie c , a b y  w y ra z ić  p ro tes t 
p rz e c iw k o  p o lity c e  a g ra rn e j 
rzą d u  bońsk iego w  ram ach  
W spólnego R yn & u , p ro w a dzą ce j 
<ło r u in y  zach o d n io n ie m ie c - 
J tictt ro ln ik ó w .

C h ło p i p ro te s to w a li p rz e c iw ­
k o  p la no w an em u w  ram ach 
EW G  o b n iże n iu  cen na za ch o . 
dn ion iem iecto ie  p ro d u k ty  r o l­
ne , co p ro w a d z i d o  g w a łto w ­
nego ob n iże n ia  się dochodów  
3 w  ko n s e k w e n c ji 'd o  ru in y  
r o ln ik ó w  zachodniom iem iec- 
k ic h .

P O T Ę P IE N IE
P R O W O K A T O R Ó W

♦  B E R L IN  P A P . R zeczn ik 
m in is te rs tw a  sp ra w  zag ran icz­
n y c h  N R D  p o tę p ił w  środę 
w ie czo re m  o b ra d u ją cą  w  B e r­
l in ie  zach od n im  ko n fe re n c ję  
eksp e rtó w  w o js k o w y c h  .¿unii 
za ch o d n io e u ro p e jsk ie j”  ja k o  
p ro w o k a c ję  m ającą na celu 
p rze ksz ta łce n ie  tego m ia s ta  w  
bazę N A T O  oraz zaostrzen ie 
s y tu a c ji m ię d zyn a ro d o w e j,

D E M O N S T R A C JE  
A N T Y F R A N K I-  
S T O W S K IE W  R Z Y M IE

♦ R Z Y M  P A P . W czo ra j w  
H J.ym ie o d b y ły  s ię  p rzed 
am basadą h iszpańską w e  W ło ­
szech i  w  W a ty k a n ie  d e m o n , 
s tra c je  a n ty fra n k is to w s k ie . 
D em o n s tra n c i zos ta li zaa ta ko ­
w a n i p rzez p o lic ję  w łoską , 
k tó ra  a resztow a ła  42 osoby. 
P rzed b u d y n k a m i obu am ­
basad u s ta w io n o  w zm o cn io ne  
p o s te ru n k i p o lic ji.

A R E S Z T O W A N IE  
W IN O W A JC Ó W  
Z A M IE S Z E K  
W  JE M E N IE

________,  e p u ___  ... ___
S a lla l, p rz y ją ł w c z o ra j sze j­
k ó w  w ie lu  p le m io n , k tó rz y  
p r z y b y li  d o  S A N Y  b y  w y ra ­
z ić  p o pa rc ie  d la  rządu rew o­
lu cy jn e g o . B liskow sch od n ia  
ag en c ja  prasow a — M E N  in ^  
fo rm u je , -że sze jko w ie  p lem ion- 
x re jo n u  Saady za ko m u n iko ­
w a li  o  po d ję c iu  d e c y z ji are­
sz to w a n ia  w s z ys tk ich  w in o ­
w a jc ó w  zam ieszek w  le j  czę­
śc i Jem enu, w ys tę p u ją cych  
p rze c iw ko  rzą d o w i re p u b ijk ą ó  
sk iem u

N a frwafym fundamencie wspólnoty celów i idei

W IELKI WIEC PRZYJAŹNI W LEUNA-WERKE
Skrót przemówienia
Władysława Gomułki

P IE R W S Z Y  S e k re ta rz  K C  P Z P R  W ła d y s ła w  
G o m u łk a  w y g ło s ił w  środę  p rze m ó w ie n ie  na 
w ie cu , k tó r y  o d b y ł się i  o k a z ji w iz y ty  p o ls k ie j 
d e le g a c ji p a r ty jn o - rz ą d o w e j w  L e u n a -W e rk e  im . 
U lb r ic h ta . P rze m ó w ie n ie  swe rozpoczą ł W . G o­
m u łk a  od se rdecznych  s łó w  p o w ita n ia  i  p od ­
k re ś li ł,  że d e legac ja  z w ie lk im  za in te resow a­
n ie m  zapoznaje się z ż yc ie m  N ie m ie c k ie j R epu 
b l i k i  D e m o kra tyczn e j,

—  W S Z Y S T K O , co się 
d z ie je  i ł  w as w  N R D  —  
p o w ie d z ia ł W . G o m u łka  
—  żyw o  obchodz i nas,
P o la k ó w , sąs iadu jących  
bezpośredn io  z w a m i —
N ie m ca m i. W skaza ł on 
na g łę b o k ie  znaczenie 
fa k tu ,  iż  g ra n ic a  p o l­
sko -n ie m ie c k a  s ta ła  się 
obecn ie  po  ra z  p ie rw szy  
g ra n ic ą  p rz y ja ź n i. Tu , 
ną te j  z ie m i —  o ś w ia d ­
c zy ł m ów ca  —  pokaza­
liś c ie  i  u d o w o d n iliś c ie  
ca łem u ś w ia tu , że na ­
ró d  .n ie m ie ck i, podobn ie  
ja k  k a żd y  n a ró d , m oże 
o d rz u c ić  narzuconą m u 
przez im p e r ia lis tó w  i  m i 
l i ta ry s tó w  p o lity k ę  n a ­
p a s tn iczych  i  za b o r­
czych  w o je n , m oże żyć 
w  p o k o ju  i  p rz y ja ź n i z 
k a ż d y m  in n y m  n a ro ­
dem.

J a k  p o d k re ś l i ł  G o m u ł 
k a , pods taw ą  w s p ó łp ra ­
cy P o ls k i i  N R D  je s t 
fa k t ,  iż  oba  k ra je  na le ­
żą do potężnego obozu 
soc ja lis tycznego, b u d u ją  
s o c ja lizm  i  są cz ło n ka ­
m i w spó lnego o b ro n n e ­
go U k ła d u  W a rszaw sk ie  
go. S po łeczeństw o p o l­
sk ie  odnosi się z uzn a ­
n ie m  d o o s ią g n ię ć  N ie -

D e ­
m o k ra ty c z n e j, ’ w jd z i .ó n o ' 
w  u m o cn ie n iu  gospodar 
k i  N R D  w a ż n y  c z y n n ik  
u trw a le n ia  p o k o ju  w  
E u rop ie . Jednocześnie 
G o m u łka  s tw ie rd z ił,  iż 
je s t rzeczą zro zu m ia łą , 
że na  d ro d ze  -budow y 
szeroko u p rz e m y s ło w io ­
n e j go sp o d a rk i s o c ja li­
s tyczn e j, N R D  podobn ie  
ja k  P o lska , m u s i p o ko ­
n y w a ć  szereg tru d n o ś c i, 
w y n ik a ją c y c h  za rów no 
z szybk iego  tem pa ro z ­
w o ju , ja k  i  ze specyficz  
n e j s y tu a c ji,  w  ja k ie j 
z n a jd u je  s ię  N ie m ie cka  
R e p u b lik a  D e m o k ra ty c z  
na  na rażona na u s ta ­
w iczn e  a ta k i s ił z im n e j 
w o jn y .

W  w asze j w a lce  —  o- 
ś w ia d czy ł m ów ca  —  n ie  
jesteśc ie  sam i. Pos iada­
c ie  potężnego s o ju s z n i­
ka , k tó r y  je s t  jednocze­
śn ie  naszym  so ju szn i­
k ie m  —  Z w ią z e k  R a ­
d z ie c k i. P o  d ru g ie j s tro  
n ie  O d ry  |  N ysy  m acie

u m m
N r r r r r r r T i 'PORflNNVC

J A K  IN F O R M U JE  d z is ie j­
sza prasa po ran na  w  Środę
w ys trze lo n o  w  Z w ią z k u  Ra­
dz ie ck im  ko le jne go  sztuczne 
g o  sa te litę  Z ie m i „K o s ­
m os—10". ,

Na p o k ład z ie  s p u tn ik a  u- 
młjeszczonp:. a p a ra tu rę  na u ­
ko w a  przeznaczoną do ba­
dan ia  p rze s trze n i kosm icz­
n e j zgodn ie  z p rogram em  
zapow iedz ianym  p rze z  A -  
gencję TAŚ S 16 m arca br., 
n a d a jn ik  p ra c u ją c y  na czę­
s to tliw o ś c i 19,995 m egaherca, 
urządzenia ra d io lo k a c y jn e  
d la  do k ła d n ych  po m ia rów  
e le m e n tów  o rb ity  o ra z  sy­
stem  ra d io te le m e tryczn y  dla 
przekazyw an ia, na Z iem ię  
danych o  p ra c y  a p a ra tu ry  
naukow ej» ; -

Z a in s ta lo w a na  na s p u tn i­
k u  ap a ra tu ra  fu n k c jo n u je  
n o rm a ln ie .

7 O środek k o o rd yn a cy jn o - 
o b lieze n iow y  op raco w u je  o- 
trzymywaae informacje,

w  n a ro d z ie  p o ls k im  
ró w n ie ż  w ie rn e g o  p rz y ­
ja c ie la .

W ł. G o m u łka , om a w ia ją c  
w spó łprace gospodarczą 
m iędzy Po iską  a N R D , k tó  
rą  cechu je  s ta ły  w z ro s t w y  
n iia n y  to w a ro w e j, ośw iad­
c z y ł: s tru k tu ra  gospodar­
cza i  lud no śc iow a  NR D, pań 
stw a gęsto zaludn ionego , o 
w yso ko  ro z w in ię ty m  prze­
m yśle , lecz o stosunkow o 
szczup le j bazie ro ln e j i o- 
g ra n iczon ych  zasobach su­
ro w có w  m in e ra ln ych  pow o 
d u je , iż  k r a j  wasz będzie 
s ta le  po trzeb ow a ł coraz 
w iększych  dostaw  su ro w ­
ców  i  a r ty k u łó w  żyw nośc io  
w ych . Po lska p o k ry w a  w 
po w ażn e j m ie rze  te  zapo­
trzeb ow a n ia , zwłaszcza w ę­
gla  i ko ksu . Jednakże ra ­
d y k a ln y  w z ro s t naszej w y ­
m ia n y  gospodarczej w y m a ­
ga zastosowania n o w y c h  za 
sad w spó łp racy  m iędzy k ra  
ja m i s o c ja lis tyczn ym i, za­
sad, k tó re  w y ty c z y ła  odby­
ta  w  M oskw ie  w  czerw cu 
b r . na rada p rze d s ta w ic ie li 
p a r t i i  i  rząd ów  k ra jó w  so­
c ja lis tyczn ych .

M ów ca w skaza ł bezsporne 
k o rzyśc i w y n ik a ją c e  z zale­
canego przez n ie da w ne  u- 
ch w a ły  RW PG m ię dzyn a ro ­
dow ego soc ja lis tyczne go  po 
d z ia łu  p ra cy  i  s tw ie rd z ił, 
że je ś l i  chodz i o P o lskę  i 
N R D  kon ieczne je s t zasto­
sow a n ie  ty c h  ząsad przede 
w szys tk im  w  p rzem ysłach 
m aszyn ow ym  t  chem icz­
n ym . G o m u łka  p rz y to c z y ł 
następn ie  szereg p rz y k ła ­
dó w  ow ocne j w spó łp racy  
n a uko w o-te chn iczn e j m ię­
dzy  obu k ra jam & o re a lizo ­
w an e j m. in .
Leuna-W erke, gd z ie  w spó l­
n y m  w y s iłk ie m  p ro je k ta n ­
tó w  p o ls k ic h  i  n ie m ie ck ich , 
p o w s ta ł p ro je k t, c iąg łe j p ro  
d u k c ji k ą p ro ia k ta m u , k tó ry  
rea lizo w a n y  będzie w  Leu- 
na -W e rke  i  w  zak ładach w 
T a rno w ie .

G o m u łk a  w y k a z a ł za­
sadniczą ró żn icę  m ię d zy  
k a p ita lis ty c z n ą  in te g ra ­
c ją  gospodarczą, k tó ra  
m a  c h a ra k te r  d y s k ry m i 
n a c y jn y , h a m u je  ro z w ó j 
h a n d lu  j  n ie  s p rzy ja  po 
ko jo w e m u  w s p ó łis tn ie ­
n iu , a ce lam i, ja k ie  p rzy  
św ie ca ją  ściś le jszem u po 
w ią z a n iu  go sp o d a rk i 
k ra jó w  soc ja lis tyczn ych , 
p rz y  rów noczesnym  roz 
szerzaniu w s p ó łp ra c y  go 
spodarcze j ze w s z y s tk i­
m i k ra ja m i.  S i ły  im p e ­
r ia l iz m u  —  p o w ie d z ia ł 
on  —  p row adza  swą an ­
ty  p o k o jo w ą  p o lity k ę  n ie  
ty lk o  i  n ie  g łó w n ie  p rzy  
pom ocy ś ro d kó w  gospo­
d a rczych .

W  ś w ie tle  n iebezp ie ­
czeństw , ja k im i g ro z i 
ś w ia tu  u p o rc z y w ie  nas i 
la n y  p rzez  p a ń s tw a  im ­
p e r ia lis ty c z n e  w yśc ig  
z b ro je ń  —  m ó w ił d a le j 
G o m u łk a  —  szczególnej 
o s tro śc i n a b ie ra  spraw a 
u re g u lo w a n ia  p ro b le m u  
n ie m ie ck ie g o . N iebezp ie  
czeństw o po lega na ty m , 
że w  N ie m ie c k ie j Repu 
b lice  F e d e ra ln e j o d ro ­
d z ił się m il i ta r y z m  i  rzą 
dzą n ią  s iły  w yw odzące  
się z n a jb a rd z ie j re a k ­
c y jn y c h . t r a d y c j i  n ie ­
m ie ck ie g o  im p e ria liz m u .

G o m u łka  w ska za ł na 
gene ra lne  za łożen ia  po­
l i t y k i  B onn:

—  dążen ie  do *d e - 
e yd o w a n e j p rze w a g i 
m il i ta rn e j nad  k r a ja ­
m i E u ro p y  za ch o d n ie j;

—  do p o d p o rzą d ko ­
w a n ia  ogólnego k ie ­
ru n k u  p o l i ty k i m o­
c a rs tw  zachodn ich  ce­
lo m  m ilita ry z m u  n ie ­
m ie ck ie g o ;

—  do l ik w id a c j i  N ie  
m ie c k ie j R e p u b lik i 
D e m o kra tyczn e j.
J A K  p o d k re ś li ł G o­

m u łk a , rzą d  b o ń sk i zda­
je  sobie p rz y  ty m  do­
brze  spraw ę, że, ten  
o s ta tn i ce l n ie  ty lk o  n ie  
z n a jd u je  p o p a rc ia  m o­
c a rs tw  zachodn ich , lecz 
że są one na s ta w io n e  
do n iego zdecydow an ie  
n e g a ty w n ie  ze w zg lędu  
na w łasne  in te re s y  i  dą 
żenią. M il i ta r y ś c i n ie ­
m ie ccy  lic z ą  je d n a k  na 
to , że ro z w ó j w yda rzeń  
ś w ia to w y c h  przebiegać 
będzie  po  ich  m yś li.

podoba :«  j« k  postępow a li 
p o lity c y  n ie m ie ccy  w  o k re ­
sie m ię dzyw o je nn ym , rząd 
bo ńsk i s topn iow o, lecz ko n  
sekw e ntn ie  na s ila  swe żą­
da n ia . O becn e z n a jd u je  s 'ę 
ju ż  na e tap ie  w a łk i o  b roń 
jąd ro w ą .

G o m u łka  p o d k re ś lił, że 
m iii:  ary7.m n ie m ie ck i op ie­
ra  się nada l g łó w n ie  na 
sojuszu z im p eria lizm e m  a- 
m e ry  ka ń sk im  i w ykaza ł 
fa łsz  za w a rty  we fraaesje 
o po je d n a n iu  fran cusko -n ie  
m ie ck im , k tó re  w  rzeczyw i 
stos ci oznacza zacieśnienie 
sojuszu re a kcy jn ych  k ó ł w 
E u ro p ie . M ilita ry ś c i — ciąg 
ną l on — to rp e d u ją  wszel­
k ie  p ro je k ty  zm ierzające do 
odprężen ia w  E u ro p ie , do 
zm n ie jsze n ia  n lebezpiecze» 
s tw a  w o jn y . T y m  w łaśn ie 
t łu m a czy  się up orczyw e Od. 
rzucan ie  przez rząd bo ńsk i 
po lJk ieg o p ro je k tu  stw orze  
n ;e s tre fy  bezatom ow e j w  
E u ro p ie . Tym  tłum a czy  się 
rów n ie ż  od rzucanie p r*e z  
B onn w ysuw anego przez 
NRD po ko jo w eg o p la nu  neu 
t ra liz a c ji N iem iec.

B o nn dom aga się czego 
inn eg o — żąda g w a ra n c ji 
d la  u trzym a n ia  s tre fy  «to­
m ow e j w  N iem czech za­
chodn ich .

S T W IE R D Z A J Ą C , że 
m o ca rs tw a  zachodnie u -  
c h y la ją  się od zaw arc ia  
t r a k ta tu  poko jow ego z 
N ie m ca m i, m im o , iż 
ZSRR, P o lska , N R D  i 
inne  k ra je  s o c ja lis tycz ­
ne p rag n ą  osiągnąć po ­
ro z u m ie n ie  w  te j sp ra ­
w ie  na zasadach m o ż li­
w y c h  do p rz y ję c ia , d la  

-w s z y s tk ic h  s tron , W ła ­
d y s ła w  G o m u łka  p o w ie  
d z ia ł:

Czas n a jw yższy , aby 
w szyscy s ta n ę li na g ru n  
c ie  re a ln y c h  fa k tó w , 
k tó ry c h  żadna s iła  n ie  
zdo ła  zm ien ić , ta k ic h  
ja k  is tn ie n ie  dw óch 
p a ń s tw  n ie m ie ck ich , ja k  
obecne gran ice  N iem fee 
u ksz ta łto w a n e  w  w y n i­
ku  d ru g ie j w o jn y  ś w ia ­
to w e j. K w e s tio n o w a n ie  
ty c h  e le m e n ta rn ych  fa k  
tó w , podobn ie  ja k  odrzu  
ca n ie  t ra k ta tu  p o k o jo ­
w ego, w y n ik a  z chęci 
u trz y m a n ia  w  N ie m ­
czech s tanu  tym czaso­
w ości, na  g leb ie  k tó re ­
go m ogą się ro z ras tać  
w s z y s tk ie  ja d o w ite  ehwa 
s ty  re w a n żu , re w iz jo n iz  
m u i  a n ty k o m u n is ty c z ­
n e j h is te r ii.  Lecz je ś li 
p a ń s tw a  zachodnie od ­
rzucą  tę  naszą p ro p o zy ­
cję . za w a rc ia  t ra k ta tu  
poko jo w e g o  z o b y d w o ­
m a p a ń s tw a m i n ie m ie c ­
k im i,  to  w  te j s y tu a c ji 
p a ń s tw a  soc ja lis tyczne  
za w rą  t r a k ta t  p o k o jo w y  
7. N R D  i  zapew nią, aby 
k o rz y s ta ła  ona na sw ym  
te ry to r iu m  z p e łn ych  
p ra w  suw erennych . Żad 
ne p o g ró żk i nas przed 
ty m  k ro k ie m  n ie  po­
w s trz y m a ją , gdyż odpo­
w ia d a  on na jw yższym  
ż y w o tn y m  in te resom  na 
szych p a ń s tw  i  in te re ­
som p o k o ju  w  E urop ie ,

P ro b le m  B e r lin a  za­
chodn iego  m usi być u * 
re g u lo w a n y ,'a b y  ten ją ­
trz ą c y  p u n k t na m up ię  
E u ro p y  p rzesta ł z a tru ­
w ać a tm osfe rę  c ią g ły m i 
p ro w o k a c ja m i, c iąg ła  
g roźbą w yb u ch u  n ie o b li ' 
cza lnego k o n f lik tu .  N ic  
n ie  może u s p ra w ie d li­
w ić  dalszego p rzed łuża ­
n ia  s tanu  o k im a c ji B e r­
lin a  zachodniego, z po ­
w odu k tó re e o  w  sam ym  
ś rodku  N R D  u trz v m y -  
w ana je s t baza N A T O . 
B e r lin  zachodn i m a  p e ł­
ne p ra w o  do w y b o rt i 
u s tro iu  społecznego, ję ­
k i odpow iada  jego  lu d ­
ności. a le  n ie  je«*- l n ie 
będzie częśeią N RF,

Skrót przemówienia
Waltera Ulbrichta

PO serdecznym  p o w ita n iu  cz ło n kó w  de lega­
c j i  p a rty jn o -rz ą d o w e j P R L  P ie rw szy  S e kre ta rz  
K C  SED, W a lte r  U lb r ic h t, w y ra z ił zadow ole­
nie , że de legac ja  o d w ie d z iła  za k ła d y  L e una  
W c rk e , s łynące  z n a jlepszych  tr a d y c j i  n ie m ie c­
k ie j k la s y  ro b o tn icze j. M ów ca  zob razow a ł s u k ­
cesy z a ło g i w  okres ie  p o w o je n n ym  1 o ś w ia d ­
cz y ł:

P R Z E M Y S Ł  chem icz­
n y  je s t n ie  ty lk o  w  
N R D , lecz ró w n ie ż  w  
P o ls k ie j R zeczypospo li­
te j L u d o w e j je d n ą  z k lu  
czow ych g a łęz i p rze m y­
słu. R ó w n ie ż  w  Polsce 
pośw ięca się w ie le  u w a ­
g i ja k  na jszybsze j ro z ­
b u d o w ie  p rze m ys łu  che­
m icznego. W  n ie k tó ry c h  
dz ie d z in a ch  p rze m ys ł 
chem iczny  N R D  i  P o ls k i 
L u d o w e j śc iś le  ze sobą 
w sp ó łp ra cu ją . N a  p la n  
p ie rw szy  w ysu w a  się 
pe trochem ia .

M ów ca w skaza ł na is tn i«
n ie  po m yś ln ych  w a ru n kó w  
po dz ia łu  p ra cy  m iędzy NRD 
a Po lską  oraz na znaczenie 
dostaw to w a ró w  po lsk ich , 
k tó re  o d g ryw a ją  pow ażną 
ro lę  w  w y k o n a n iu  p lanów  
gospodarczych NR D  podob­
n ie  ja k  do s ta w y  to w a rów  
N ie m ie ck ie j R e p u b lik i De­
m okra tyczn e j do P o lsk i. N a 
w iązu ją c  do  u ch w a l czerw ­
cow e j ses ji RW PG w  sp ra ­
w ie m iędzynarodow ego so­
c ja lis tyczn eg o  po dz ia łu  p ra ­
cy, W a lte r  U lb r ic h t w y ra ­
źni przekonan ie , iż  w spó łp ra  
ca m iędzy NR D  a Po lska  bę 
dz le  m ia ła  ja k  na jw iększą 
Wagę.

Nasze n a ro d y  —  m ó ­
w i ł  U lb r ic h t  —  podżega 
ne w  przesz łośc i p rze ­
c iw k o  sobie p rzez  swe 
k la s y  p a n u jące  s ta ły  się 
p rz y ja c ió łm i pod zna­
k ie m  s o c ja liz m u ./Z a c h  o 
d n io n ie m ie ć k a  p o lity k a  
od w e tu  to  nasz w spó lny  
w ró g . Je ś li zatem  b ro ­
n im y  naszych g ra n ic  
zachodn ich , b ro n im y  
przez to  n ie  ty lk o  N R D ,

leez ta kże  P o ls k i L u d o ­
w e j i  in n y c h  k ra jó w  so­
c ja lis ty c z n y c h . Je ś li o- 
c h ra n ia m y  nasze g ra n i­
ce pańs tw ow e  w  B e r l i­
n ie , za pew n iam y przez 
to  p o k ó j n ie  ty lk o  N R D  
i  je j  s to lic y , lecz ró w ­
n ież P o ls k ie j R zeczypo­
s p o lite j L u d o w e j i  w szy ­
s tk im  in n y m  k ra jo m  so­
c ja lis ty c z n y m . Z  d ru g ie j 
s tro n y  Z w ią ze k  R adzicc 
k i i  P o lska  Rzeczpospo­
l i ta  L u d o w a  oraz w szy­
s tk ie  in n e  k ra je  U k ła d u  
W arszaw sk iego  w ys tę p u  
ją  w  o b ro n ie  bezpieczeń 
s tw a  g ra n ic  N ie m ie c ­
k ie j R e p u b lik i D e m o kra  
ty c z n e j na zachodzie, a 
ta kże  w  B e r lin ie . D z ię k i 
te m u  m ożem y w  p o ko ju  
i  bezp ieczeństw ie  po ­
św ię c ić  nasze s iły  rozle  
g łem u  b u d o w n ic tw u  so­
c ja lis tyczn e m u .

P O D K R E Ś L A J Ą C , iż  
ty m , co p rzeszkadza po 
k o jo w e m u  w spó łżyc iu  
obu  p a ń s tw  n ie m ie c k ic h  
i  z a tru w a  a tm osfe rę  w  
E u ro p ie , je s t zachodn io - 
n ie m ie c k i duch o d w e tu , 
U lb r ic h t  za cy to w a ł swe 
p rze m ó w ie n ie  z X V I I  
P le n u m  K C  SED. Już 
w ów czas s tw ie rd z ił on , 
że ..zachodn ion ięm jęęcy
im p e r ia liś c i.....oraz- ich
w s p ó in ic y  w  P e r l iń le z a f  
c h o d riim  p o w in n i sobie 
u św ia d o m ić , iż  t r a k ta t  
p o k o jo w y  je s t n ie u n ik ­
n io n y . A  t r a k ta t  p o ko jo  
w y  w y ja ś n i także  pozy-

0 co zabiega 
von Scherpenberg?

W  N IE M C Z E C H  zachodn ich  s ta ra n n ie  u s iłu je  
się zachow ać —  przede w s z y s tk im  w  k w e s tia c h  
p e rso n a ln ych  —  p ro p o rc je  m ię d z y  d w o m a  do 
m in u ją c y m i w y z n a n ia m i: k a to lic k im  I p ro te ­
s ta n c k im . A le  n ie  je s t ta je m n ic ą , że po u s ta le ­
n iu  w s c h o d n ie j g ra n ic y  N R F  na Ła b ie , t ra d y c y j 
n ie  n ie  ty le  k a to l ic k i co k le r y k a ln y  p o łu d n io w o - 
zachodn i z a ką te k  N ie m ie c  zaczął o d g ryw a ć  de ­
c y d u ją c ą  ro lę .

T y m  w ię ksza  za tem  b y ła  k o n s te rn a c ja  w  B onn, 
g d y  K u r ia  R zym ska , w  osobie pap ieża  Jana 
X X IU ,  ode zw a ła  s ię  do p rz y b y ły c h  na  sobór 
pow szechny b is k u p ó w  p o ls k ic h  s ło w a m i: „ W A ­
S Z E  Z IE M IE  Z A C H O D N IE , O D Z Y S K A N E  PO 
W IE K A C H ” .

N ie m a ło  p rzecież t ru d u  ko s z tu je  rząd  N R F 
u trz y m y w a n ie  o d p o w ie d n ie j a tm o s fe ry  w o k ó ł 
p o lsk ich  Z ie m  Zachodn ich . Z ja z d y  z io m ko s tw , 
o rga n izo w a n e  pod sz ta n d a ra m i Ś ląska  i  P om o­
rza , w y s tą p ie n ia  k rz y k a c z y  z p a r t i i  p rzes ied leń  
ców . łza w a  ka m p a n ia  p rasow a , p rz y p o m in a ją c a  
„u tra c o n e  ro d z in n e  s tro n y ”  —  w s zys tko  to  m a 
s ta n o w ić  je d e n  z g łó w n y c h  a tu tó w  w  p rz e ta r ­
gach z za ch o d n im i s o ju s z n ik a m i. P onarc ie . ja ­
k ie g o  ty ra  re w iz jo n is ty c z n y m  te n d e n c jo m  u d z ie ­
la ją  dotychczas p rz e d s ta w ic ie le  K ośc io ła  n ic  b y ­
ło  b ła h y m  a rgu m e n te m .

W  dążen iu  tlo  p rz e c iw d z ia ła n ia  e w e n tu a ln ym  
ko n se kw e n c jo m  ośw iadczen ia  papieża, d yp lom a  
c ja  bońska  p ró b u je  zm usić  g łow ę  K o śc io ła  do 
o d w o ła n ia  za c y to w a n e j w y p o w ie d z i. D o  tego 
w y ra ź n ie  zm ie rza ją  „z a d a n ia  w y ja ś n ie ń ” , z ja ­
k im i w y s tą p i! am basador B o n n  p rz y  W a ty k a ­
n ie . vo n  Scberpenberg .

Rząd b o ń sk i s to i i  tu ta j  wobec fa k tu , że jego 
n ie p rze je d n a n a  postaw a w  s p ra w ie  w sch o d n ie j 
g ra n ic y  i  n ieebee do na w ia za n ia  n o rm a ln y c h  
s to su n kó w  z P o lską  s ta je  się. n a w e t w  o c z a c h : 
so ju szn ikó w , e lem en tem  z b y t ja s k ra w o  den iasku  
ją c y m  rze czyw is te  fe « * *n e je  p o l i ty k i N R F.

<m. j.)

c ję  B e r lin a  zachodniego. 
W  ka żd ym  raz ie  B e r lin  
zachodn i n ie  na leży i  
n ig d y  n ie  będzie na leża ł 
do za ch o d n io n ie m ie c - 
k ie j R e p u b lik i F e d e ra l­
ne j. To też  senat zacho- 
d n io b e r liń s k i m ądrze  by, 
p o s tą p ił, g d y b y  raz na 
zawsze w y rz e k ł się sw e j 
p o l i ty k i p ro w o k a c ji w o ­
bec N R D  i s topn iow o  
p o godz ił się z m yś lą , że 
p o ko jo w a  w spó łp raca  
m ię d zy  n im  a rządem  
N R D  je s t kon ieczno ­
śc ią ” .

N ie  p o trze b u ję  n ic  do 
daw ać do tego  o ś w ia d ­
czenia —  p o w ie d z ia ł
U lb r ic h t .

M ocarstw a zachodnie 
ja k  p o d k re ś li! m ów ca — po 
z w o liły  s ię  u w ik ła ć  w  n ie ­
m iłą  sy tu a c ję , da ły  się bo-» 
w iem  sk rępow ać hastam i u l  
tra só w  bo ńśk ie h , ja k  np . 
d o k try n ą  H a łls te in a , cho­
ciaż w iedza, że n ie  da atę 
u n ikn ą ć  usu n ię c ia  pozosta­
łośc i d ru g ie j w o jn y  św ia to ­
w e j, zaw a rc ia  tra k ta tu  po­
ko jow ego.

Jest p rz y  ty m  jaśne ró w ­
nież d la  m oca rstw  zachod­
n ich , że t r a k ta t  p o k o jo w y  
w ym aga w spó łud z ia łu  NR D, 
P rob lem u B e r lin a  zachod­
n iego n ie  da się rozw iązać 
bez tra k ta to w e g o  w spó łdn ia  
łan ia  N ie m ie ck ie j R e p u b lik * . 
D e m o k ra tyczn e j, bo prze­
cież na je j  te ry to r iu m  leży 
B e r lin  zachodni. N ie  możw 
też być. rzecz, jasna, gw a­
ra n c ji ja k ie g o k o lw ie k  s ta tu ­
su B e rlin a  zachodniego bez 
tra k ta to w e g o  w spó łdz ia ła n ia  
N ie m ie ck ie j R e p u b lik i De­
m o k ra tyczn e j. N ie  m a n a tu  
ra ln le  m o w y  o żadnym  u r *  
gu lo w a n iu  bez N R D  sp ra w y  
dostępu do B e rlin a  zachod­
n iego drogą Wodną, lądow a 
czy też po w ie trzną .

S T W IE R D Z A J Ą C , i *  
do tychczas m o ca rs tw a  
zachodn ie  sk ła d a ły  w  
o fie rz e  n ie rozsądne j do­
k t r y n ie  H a lls te in a  ka ż ­
dą szansę rozum nego u -  
re g u ló w a n ia  p ro b le m u  
w  drodze  po ro zu m ie n ia , 
U lb r ic h t  d o d a ł:

Is tn ie ją  oznaki, im  
w p ły w o w i p o lity e y  U S A , 
A n g li i  j 'F r a n c j i  s to p n i*  
w ę  zaczyna ją  odczuw ać 
n iechęć do bońsk ieh  d y ­
w e rs y jn y c h  m a n e w ró w  
i  do d o k try n y  H a lls tfe i- 
na.

Co się ty c z y  n a w ią z a n i*  
n o rm a ln ych  s to sun ków  m ię  
d zy .N ie m ca m i zach od n im i *  
NR D  oraz m iędzy. N iem ea- 
m i zachodn im i a Po lską  
Rzeczypospolitą LU dow ą j 
Bonn — ja k  po d k re ś lił U l­
b r ic h t — n ie  chce n o rm a li­
zac ji, p ra gm e bow iem  m ieć 
w olna, rękę d la  ag res ji. M i­
m o iż  g ran ica  na Odrze i  
N ys ie  ju ż  is tn ie je  i je s t n ie  
na rusza lna od 17 la t  — o- 
św iad czy ł W a lte r U lb r ic b ł 
— bońsey u ltra s i p ra gn ą 
m ieć w o ln ą  rę kę  d la  sw ej 
p o l i ty k i od w etu .

C Z A S  J U Ż  —  p o w ie ­
d z ia ł m ów ca  —  b y  ta k ­
że m o ca rs tw a  zachodn ie  
p ro w a d z iły  p o l i ty k i po­
ro zu m ie n ia  i p o ko jo w e ­
go w sp ó łis tn ie n ia . Czas 
ju ż . by w  N iem czech za 
ch o d n ich  s iły  m iłu ją c e  
p o k o i i pragnące po ro ­
z u m ie n ia  p o ło ży ły  k re s  
n iebezpiecznem u o b lę c o  
w i p o l i ty k i o d w e tu " i  
d o k try n y  H a lls te in a , b y  
o k ie łz n a ły  u ltra s ó w  ł  
n ie p o p ra w n y c h  o d w e ­
to w có w  o ra2  p rze fo rso ­
w a ły  p o lity k ę  p o k o ju , 
p o ro zu m ie n ia  i  w sp ó ł­
p ra cy  m iedzy  n a ro d a m i.

W  JE D N Y M  z m ieszkań 
p rzy  A l. M ariana B uczka 
39 zna 'eziono z w ło k i IS -let- 
n iego R yszarda K . Zgon na  
s tą p ił w s k u te k  za tru c ia  ga­
zem ś w ie tln ym .

9-L E T N I Jan R. zam. w  
Ś w in o u jśc iu  u s iło w a ł w sko  
czyć ha przyczepę c iąg n ik«  
załadow aną z iem n ia kam i. 
C h ło p iec do sta ł się pod ko­
ła. Donosząc śm ie rć  na 
m ie jscu .

OD N IE  W YŁĄ CZO NE G O  
żelazka w  m ie szkan iu  p rz y  
u l. W ask-ei 5 z» ię ły  s ‘>  f i ­
ra n k i. a nasteon ie  urządze­
n ie  p o ko ju . Na szeześel«r 
o«żar szybko ugnsżofto.

W ED ŁU G  Z A P O W IE D Z I 
dyżurnego synoptyk:», dzień 
będzie po ch m u rn y , okresa­
m i deszcz. T em pe ra tu ra  de 
H  st. W ia try  s ilne  i h. s ilną  
*  k ie ru n k ó w  zachodnich»
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ALARM
TRW A!O D  p o czą tku  b ie ­

żącego ro k u  w  za k ła  
dach p ra cy  naszego 
w o je w ó d z tw a  w y d a ­
r z y ło  się 2 2T1 w y ­
p a d k ó w  p rz y  p ra cy . 
Co w ię ce j, z d a rza ły  
się p rze w a żn ie  p rz y  
t e j  sam e j m aszyn ie , 
p rz y  k tó r e j n ieszczę­
śc iu  u le g li ju ż  in n i 
ro b o tn ic y , z ty c h  sa­
m ych  pow odów , z 
k tó ry c h  i  in n i  dozna 
I i  ju ż  k o n tu z ji.

W e d łu g  'danych posia 
d a n y c h  p rze z  W o je w ó d z  
k ą  K o m is ję  Z w ią z k ó w  
Z a w o d o w ych  p ie rw sze  
m ie jsce  w  te j sm u tn e j ta  
b e li trz y m a  p o r t  —  373 
w y p a d k i,  n a s tę p n ie  —  
ro ln ic tw o  —  78 w y p a d ­
k ó w , h a n d e l —  62, s p ó ł­
dzielczość p ra c y  —  61, 
p rz e m y s ł m e ta lo w y  —  
59. Z  p o w odu  n ie p rz e ­
s trze g a n ia  zasad bezpie 
czeńs tw a  w  je d n y m  t y l  
k o  k w a r ta le  b r . z m a r­
n o w a n o  16 301 d n i rob o ­

czych'. N a jw ię k s z e j s tra  d z ie n n ie  na  m ie jscu , 
ty ,  ja k ą  je s t u tra ta  zd ro  m ogą w ię c  tego  d o p il-  
w ia  p rz e z  s e tk i lu d z i, no w a ć  i  dom agać się 
n ie  m ożna p rzec ież  p rze  p o trze b n ych  zm ian , 
l ic z a ć  t y lk o  na  z m a m o  A la rm  t rw a !
w a n e  z ło tó w k i i  z m a rn o  
wanes d n i. H . S O C H A C K A

W naszych
pracowniach
naukowych
w  TEORII —
P R Z O D U JE M Y

O S TA TN IO  o b ra d o w a li w  
M on ach iu m , na m iędzyna­
ro d o w ym  kongres ie , spe­
c ja liś c i z zakresu zastoso­
w ań m aszyn m ate m a tycz­
n y c h . w  kon gre s ie  ty m  
w z ię li u d z ia ł na u ko w cy  p o i 
scy pod p rze w o dn ic tw em  
p ro f.  J. Ł U K A S Z E W IC Z A .

D elegac ja  po lska  przed­
s ta w iła  a k tu a ln y  stan prac 
w  naszym  k ra ju  w  zakre­
sie- k o n s tru k c ji \  zastoso­
w ań  m aszyn m atem atycz-. 
n ych . D w a ty p y  maszyn 
p o ls k ic h : ZA M -2 i  U M C  
p ro d u ko w a n e  są se ry jn ie , 
a zak ła dy  „E lw rc r1’ op raco­
w a ły  ko n s tru k c ję  w łasn e j 
m aszyn y  „Odra-1003” .

Już  k i lk a  oś ro dkó w  o b li­
czen iow ych s to su je  w  pra ' 
cy te  m aszyny.

Na m o n a ch ijs k im  kon g re  
s ie  jeszcze raz  u w y d a tn ił 
się w y s o k i poz iom  te o re ty  
czny p o ls k ie j m a te m a ty k i; 
w  te j dz ie dz in ie  m ożna ją  
za liczyć do c zo łó w k i św ia­
to w e j. G orze j je s t  ze s tro ­
ną  p ra k tyczn ą , z zastoso­
w a n ia m i — a le  i  tu  po lska  
m a te m a tyka  in te n syw n ie  
s ta ra  się do rów na ć  do o- 
s iągn ięć in n y c h , p rzo d u ją ­
cych  w  te j dz ie dz in ie  k r?  
jó w .

J A K  P R O D U K O W A Ć  

D L A  K R A JÓ W  

T R O P IK A L N Y C H ?

K IL K U D Z IE S IĘ C IU  in ż y ­
n ie ró w  z b iu r  p ro je k to ­
w y c h  i  zak ła dó w  p ro d u k u ­
ją c y c h  m aszyny na  eksp o rt 
w z ię ło  ud z ia ł w  spec ja ln ie  
zo rg an izo w an ym  ku rs ie , 
gdzie w y b itn i n a u ko w cy  
zapoznają ic h  z w a ru n k a ­
m i,  k tó ry m  m uszą odpow ia  
dać urządzen ia  w ysy łan e  
do k ra jó w  tro p ik a ln y c h . A  
w ię c : z k lim a te m  ty c h  k ra ­
jó w , ś ro d ka m i och ro n y  k i i  
m a tyczn e j, m a te ria ła m i izo 
lu ją c y m i, p a liw a m i i sm a­
ra m i, n a jw ła śc iw szym i opa 
k o w a n ia m i itp .

N O W E  M U Z E U M

W IE D Z Y  O M O R Z U

M O R S K I in s ty tu t  R ybac­
k i  w  T ró jm ie ś c ie  będzie 
m ia ł w łasne M uzeum  i  A k ­
w a r iu m  Oceanogra ficzne. 
A  w  n im  — k ilka d z ie s ią t 
a k w a rió w  zap e łn ion ych  bę­
dzie w odą sprow adzona 2 
M orza P ó łnocnego (okazało 
się, że w  B a łty k u  w oda 
je s t za m ało  zasolona). 
E ksp on a ty  sprowadza s ię  z 
B a łty k u , z  m órz  s tre f  u - 
m ia rko w a n ych  i  z m órz  
ji ik a ln y c h .

Część m O realna o b ie k tu  
d z ie lić  się będzie na 
d z ia ły ; f iz y k i i  b io lo g ii 
m orza . O sobny d z ia ł zobra- 
ż u je  ro lę  m orza ja k o  „s p i­
ż a rn i”  lud zkośc i. W sum ie 
zap reze n tu je  s ię  szerok i 
w ach la rz  zagadnień z 
k resu  w ied zy  o  m orzu , j e ­
go św iec ie  ro ś lin n y m  i  
zw ierzęcym , o raz rządzą­
cych n im  p raw ach.

W a rto  p rz y  ty m  dodać, 
źe w iększość eksponatów  
z d o b y li p ra co w n icy  nauko ­
w i  In s ty tu tu  podczas w y ­
p ra w  badaw czych, n ie k tó re  
zaś zao fia ro w a ć  m aryn a ­
r z e *  <K)

_______  _ nieszczęścia
z b ie ra ją  żn iw o  w  po rc ie  
p rze w a żn ie  w ś ró d  ro b o t­
n ik ó w  reze rw y , to  znaczy 
w śoód ty c h , k tó rz y  do 
p ra c y  przych od zą  ty lk o  
na  spec ja lne  zapotrzebo­
w a n ie . Od po czą tku  ro ­
k u  w  po rc ie  zanotow ano 
600 w y p a d k ó w  p rz y  p ra ­
c y  ty c h  ro b o tn ik o w i

W  o s ta tn ich  dw ó ch  t y -  
godrflach  w  trzech  Po­
w ia to w y c h  O środkach M a 
szyno w ych  w  S targa rdz ie , 
N ow o ga rd z ie  t  K a m ie n iu  
Pom oRskim  w y d a rz y ły  
się t r ^ y  w y p a d k i ś m ie r­
te ln e  p rz y  e ksp lo a ta c ji 
c ią g n ik ó w  ;,Z e to r  K-257. 
N azyw a ne są one -„tra fit- 
to ra m i ś m ie rc i” . Ze  wrsglę 
du  na  b r a k  p n eu m atycz ­
n y c h  h a m u lcó w  M in is te r ­
s tw o  R o ln ic tw a  p ism em  
o k ó ln y m  n r  39 z 1B59 r. 
zab ron iło  używ a n ia  ty c h  
e ią g n ikó w . In s p e k to rz y  
p ra c y  w y d a li s e tk i naka­
zów  d la  w y co fa n ia , ic h  z 
e skp lo a ta c ji, co m ia ło  
ty lk o  p rz y s ło w io w y  sku ­
te k  rzuca n ia  grochem  o 
ścianę. K ie ro w n ic tw a  go­
spo da rs tw  ro ln y c h  uży ­
w a ją  ic h  w  da lszym  c ią ­
gu- N a w łasn ą  o d p o w ie ­
dzia lność. k tó ra  p ro w a d z i 
w p ra w d z ie  do  w yko n a n ia  
zadań p ro d u k c y jn y c h , a le  
ko s z tu je  n ie je d n o k ro tn ie  
życ ie  lu d zk ie .

D laczego ta k  s ię  'dz:e 
je? N a  te n  te m a t n ie  
m ożna  n ic  n o w e g o  p o ­
w ie d z ie ć . P o k u tu ją  od 
la t  s ta re  g rze ch y : p rz e ­
de w s z y s tk im  lekcew aże 
n ie  zasad bezpieczeń­
s tw a  p rzez  ty c h , k tó rz y  
o d p o w ie d z ia ln i są za 
m e to d y  p ra c y  i  ty c h , 
k tó rz y  sa m i n ie  u w a ż a ­
ją  na s ieb ie . A le  w  95 
proc. w in ę  je d n a k  pon o ­
szą z a k ła d y  p ra cy , d la  
k tó ry c h  p rzes trzegan ie  
zasad b hp  je s t „ u p rz y ­
k rz o n ą  m u ch ą ” , złem  
n a w e t n ie  k o n ie czn ym .

Za bezp ieczeństw o f  
h ig ie n ę  p ra c y  o dpow ie ­
d z ia ln e  je s t  k ie ro w n i­
c tw o  i  d y re k c je  z a k ła ­
d ó w  p ra cy , a le  w p ro w a  
dzan ie  i  p rzes trzegan ie  
zarządzeń pow ie rzo n e  
je s t sp e c ja ln y m  pracow­
n ik o m . Z godn ie  z U c h ­
w a łą  Rządu, na ta k ic h  
s ta n o w is k a c h  p o w in n i 
b yć  z a tru d n ie n i in ż y n ie ­
ro w ie , lu b  p rz y n a jm n ie j 
te c h n ic y  bhp. T y m c z a ­
sem na pa lcach  je d n e j 
r ę k i m ożna p o lic z y ć  in  
ż y n ie ró w  „b e h a p o w - 
ców ” , z a tru d n io n y c h  w  
S zczecin ie  ( je s t ic h  za­
le d w ie  p ię c iu , n ieco  w ię  
ce j te c h n ik ó w ). B ra k  
k w a l i f ik a c j i  u  pozosta ­
ły c h  p ra c o w n ik ó w , ich  
zależność od d e c y z ji d y  
re k c j i ,  k tó re  z b y t często 
lekcew ażą  bezp ieczeń­
s tw o  p rz y  p ra c y  —  to  
jeden  z g łó w n y c h  po w o  
d ó w  zła.

Z w ią z k i Zaw o do w e  prze 
p ro w a d z iły  w  os ta tn im  
pó łro czu  538 w iz y ta c ji i  
k o n t r o l i  zak ła dó w  p ra cy . 
Ic h  re zu lta t — to  6 354 za 
rządzeń, 19 dochodzeń po 
śm ie r tn ych , zam kn ięc ie  
czterech zak ła dó w  p ra cy . 
18 od dz ia łów , 82 agrega­
ty  i  „ud e rzen ie  po kiesze­
n i ”  (k a ry  w y n o s iły  18 390 
z ł) 51 d y re k to ró w .

T e  lic z b y  n ie  są jed na k  
w  s ta n ie  zobrazować sy­
tu a c ji w  całości. „T o  jes t 
b łędne k o ło  — m ów ią  in ­
spe k to rzy  p ra cy . — Z  jed  
ne j s tro n y  zarządzenia, 
zakazy i  k a ry , z d ru g ie j 
ic h  lekcew ażenie, fa n fa ­
ronada, a w  następstw ie  
śm ie rć  i  k a le c tw o .’!

I  rze czyw iśc ie , n ie  po 
m ogą w y ry w k o w e  k o n ­
tro le  i  k a ry ,  je ż e li bez­
p ieczeńs tw o  ro b o tn ik a  
n ie  zdobędzie so b ie  p ra  
w a  p r io ry te tu  w  sa­
m ych  zak ła d a ch  p racy. 
M usza w reszc ie  odez­
w a ć  s ię  ra d y  zak ładow e , 
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V /////////////A

L IS T Y  i  czasopism a 
trzeb a d o k ła d n ie  pose­
gregować, a b y  n ie  b y ło  
ja k ie jś  p o m y łk i w  dorę 
czan iu . Jedna z n a jle p ­
szych naszych lis to n o ­
szek — A m e lia  K R A W ­
C Z Y K  ro b i to  szybko i  
uw ażn ie .

Y //////////////A
N O W Y  L E K  
P R Z E C IW R A K O W Y ?

OWOCE m a k lu ry  pom a­
rań czow e j — n iepozornego 
d rze w a o c iem no z ie lon ych  
liśc ia ch , rosnącego w  T u rk ­
m e n ii — za w ie ra ją  s k ła d n i­
k i  p rze c iw ra ko w e  — ja k  
tw ie rd zą  b o ta n ic y  i  n a uko w  
c y  radz ieccy.

Badania w stępne w ykaza ­
ły , że w yc ią g  z ow oców  
m a k lu ry  niszczy k o m ó rk i 
rako w e . U czen i radz ieccy 
p ra cu ją  obecn ie  nad no­
w y m  pre pa ra tem  a n ty ra k o - 
w ym  o p a rty m  na bazie o- 
w oców  tego drzewa.

Z U rzę du Pocztowego 
N r 2 na u l. D w o rco w e j, 
co dz ie ń  ran o  w ysyp u ­
je  się grom ada dz iew ­
cząt w  szaro -n ieb iesk ich  
m u n d u rka ch  I beretach, 

szczecińskie lis to -  
ra k i rozpoczyna ją  ob ­

chód sw oich  re jon ów .

Warszawska
jesień teatralna

„N A S Z Ą  LISTO N O S Z­
K A ”  — m ów ią  o n ie j 
wszyscy m ieszkań cy  14 
re jo n u  pocztow ego, k tó  
r y  rozciąga się od u l.

go aż po T u rz y n . ,,N a ­
sza”  — to  znaczy łu b ia ­
na. B o też  L id ia  
G E R TZ Jest zawsze uś­
m ie ch n ię ta , u p rze jm a  
choc iażby w łaśn ie  po 
raz k tó ry ś  weszła na to  
sam o V  p ię tro , b y  dorę 
czyć re n tę  schorow ane­
m u  s ta ru szko w i, czy cze 
ka ją ce m u  n ie c ie rp liw ie  
na  p ieniądze, przyn ieść 
u p ra g n io n y  przekaz.

— Już  d z ie w ią ty  ro k  
o b s łu g u ję  re jo n  14 — 
m ó w i — znam  tu  w szy­
s tk ic h  m ieszkańców . T o  
ba rdzo u ła tw ia  m i p ra ­
cę. K ie d y  np . p rzych o ­
dzą lis ty  z zag ran icy , 
często ty lk o  z adresem  
u lic y ,  a bez numeru< 
każd y  mogę do ręczyć.

L U B IM Y  L id ię  G e rt*  
ta k , ja k  ona lu b i sw ó j 
zawód.

„DZIEŃ
DOBRY,

TU
POCZTA“!

F U K ; pu k * ¿D zień d o b ry , 
ta  poczta” . 72 do ręczyc ie li 
U rzę du  Pocztow ego n r  Z. 
codz ienn ie  p o w ta rza  te  sło 
w a, w ręcza jąc l is t  lu b  pacz­
kę . Ś c iś le j będzie „d o rę czy  
e ie lk l” , gdyż fu n k c je  te  
p e łn ią  u  nas p ra w ie  sam e 
ko b ie ty .

W raz z  fo to re p o rte re m
(•.podglądam y”  dz iś  pracę 
D z ia łu  S łu żby  Doręczeń. 
C odzienn ie  ra n o , t r w a  ta m  
g o rą czko w y  ru c h . P o p rz y ­
ję c iu  w o rk ó w  po cz ty  z  am  
b u lan sów  (u tra p ie n ie  z c ią ­
g ły m i spó źn ie n ia m i poc ią ­
gó w !). segregu je  s ię  ją  w  
ro zd z ie ln i. T am  po  raz  
p ie rw szy  w id a ć  doręczyc ie  
l i ,  k tó rz y  o t rz y m u ją  stam ­
tą d  p rz e s y łk i. W  sw o ich  ką  
e lka ch  seg regu ją  je  do ­
k ła d n ie j (na poszczególne 
u lic e  i  n u m e ry  do m ów ), z  
k o le i k w i tu ją  p rz e s y łk i po­
lecone 1 p rze kazy, b io rą  
p ie n ią dze  na w y p ła ty  (n ie ­
raz  k ilk a n a ś c ie  ty s ię c y  zło 
ty c h !)  1 w ycho dzą  w  ob­
chód. W śród w y s y p u ją c e j 
się g ru p k i lis ton osze k w i­
d z im y  na js ta rsze  stażem  
do ręczy c le lk i  — W ła dys ła ­
w ę S IE D LE C K Ą ; F ranc isz ­
kę  P E R N A LĘ , A . K R Z E ­
SŁO  W S K Ą , M. P A P L IŃ - 
S K Ą , M . B R O N IS Z i  w ie ­
le  jeszcze in n y c h , k tó re  
przecież doskona le  znam y 
z cod z ien nych  spotkań«

W S Z Y S T K IE  są uśm iech­
n ię te , choć czeka je  w ca le  
n ie ła tw e  zadan ie. W  to rb ie , 
w ażącej n ie ra z  i  15 kUo, 
200—300 p rze sy łe k  i  60 cza­
sop ism , k tó re  trzeb a ro z ­
n ieść po  re jo n ie  rozc iąg­
n ię ty m  na  4 k ilo m e try  i  o- 
o e jm u ją cym  o ko ło  2,5 tys . 
m ieszkań. A  w szys tko  to  
do p ie ro  po łow a p ra cy . W  
p o łu d n ie  przecież d ru ga  p o r 
c ja  p rzesy łek.

R EJON  A le i W o jska  P o l­
sk iego, k tó ry  Już od sześ­
c iu  la t  o b s ług u je  sp ra w n ie  
A m e lia  K R A W C Z Y K , w zbo 
g a c ił się dz iś  o dw ó ch  n o ­
w y c h  ..d o rę czyc ie li’ -’ .., te j 
in fo rm a c ji.

B y l i  to :

(K G ) -  T E K S T  
t  ST . C IE Ś L A K  — FOTO

P O R TR E TY ;

R 'T m m r f
C Z Y T E L N IK  w y ra z i z d u m ie n ie :
—  W  Szczecinie „M a rs o w e  P o la ” ? A le ż  

to  m iasto  je s t ja k  n a jb a rd z ie j p o ko jo w e !
O czyw iśc ie . N a w e t u lic a  P o ko ju  je s t 

w  Szczecinie. A  jednak...
N a jw a żn ie jsza  z a r -

l l w a  s i CZA?Jją  W o j-  * M  Ł  B E  ^ W M 7  “B J 1  
ska P olskiego. K ró t -  W W Eli
k ie  p rzecznice d z ie lą  7  7 »  W 
ją  ty lk o  od A l.
A r m i i  C ze rw one j. W  
sam ym  ce n tru m
m ias ta  rozc iąga ją  się 
tuż  p rz y  sobie p la ­
ce Ż o łn ie rz a  i  L o tn ik ó w  (w zn ies iono  tu  
P o m n ik  P am ięc i P o leg łych). N ieopoda l 
u lic a  O b ro ń có w  S ta lin g ra d u . D a le j:  P a r­
tyza n tó w , B o h a te ró w  G e tta  W arszaw skie ­
go i  B o h a te ró w  W a rsza w y. W  s tronę  Po­
m orzan p la c  I  A r m ii W o jska  Polskiego  
N a N iebuszew ie  u lic a  P rz y ja ź n i Ż o łn ie ­
rza. W  Z d ro ja c h  u lic a  B a ta lio n ó w  C h łop  
sk ich . A  w  in n y c h  p u n k ta ch  m ias ta :

P O L A “

W  o ko lica ch  O d ry : A d m ira ls k a , K o m a n ­
d o rska , K a p ita ń s k a  i  Z a ło g i „O r la ” .

N IE  ko n ie c  na tym .
Z n a jd u je m y  w  Szczecin ie  u lic ę  Sam o- 

s ie rry , R e d u ty  O rdo n a  oraz  A le ję  P ow ­
stańców . I  p lace : H o łd u  P rusk iego , G ru n ­
w a ld z k i, T o b ru c k i, M on te  Cassino i  Z w y ­
cięstw a.

JE S ZC ZE  u lic e , p lace , s k w e ry  o im io ­
nach s ła w n y c h  ry c e rz y , h e tm a n ó w  i  ge­
n e ra łó w : Z a w iszy , Ż ó łk ie w s k ie g o , C hod­
k ie w icza , C zarn ieck iego , K s ię c ia  Józefa  
P on ia tow skiego , K o śc iu szk i, P u łask iego , 
K iliń s k ie g o , D ąb ro w sk ie g o , E m il i i  P la ­

te r, C h ło p ick ie g o , So­
w iń sk ie g o , M a d a liń -  
skiego, Bem a, T ra u ­
g u tta , L a n g ie w icza , S i 
ko rsk iego  i  Św ierczem  
skiego... O b a w ia m  
się , że w szys tk ich  n ie  
w y m ie n iłe m . K ró ­
ló w , z k tó ry c h  każ­
d y  b y ł n a jd z ie ln ie j-  

zo s ta w ia m  na in n ą %okaz-szym  wodzem , 
k -

T e n  re je s tr  „m a rs o w y c h ”  u l ic  Szczeci­
na m ożna by w łą czyć  do  n ieus ta jących  
w  k ra ju  d y s k u s ji o p o lsk im  ro z m iło w a -  
' iu  się w  s ła w ie  oręża. W ypada je d n a k  
•auw ażyć: b y ł r o k  1945. k ie d y  z a lu d n ia ­
liś m y  m ia s to  n ie  ty lk o  sobą, lecz i  bo­
h a te ra m i n a ro d o w e j h is to r ii.

Trzeba
ostrożnie
wybierać

W  C IĄ G U  d w u ty g o d n io w e g o  
p o b y tu  w  W a rs z a w ie  b r . og ląda­
łe m  8 p rz e d s ta w ie ń  te a tra ln ych !* 
S p o ry  to , ja k  na  szcze c in ia n in a  
z a s trz y k  a rty s ty c z n y c h  w ra że ń * 
k tó ry m i p ra g n ą łb y m  p o k ró tc e  
p o d z ie lić  s ię  z  C z y te ln ik a m i.

Z a c z n ijm y  od s ły n n e j „H is to -  
r y i  o c h w a le b n y m  z m a r tw y c h ­
w s ta n iu  P a ń s k im ”  w  T e a trz e  N a  
ro d o w y m  (o p ra c o w a n ie  d ra m a tu r  
g iczne  i  re ż y s e r ia  D E IM K A ) .  Odl 
tego  p rz e d s ta w ie n ia  za czyn a ją  
podobno  sw o je  w ę d ró w k i po  w a r  
s za w sk ich  te a tra c h  ta k ż e  i  l ic z ­
n i  goście z a g ra n ic z n i.

S iła  I  w a rto ść  te g o  p ię kne go , 
p rze ds ta w ie n ia  tk w i  chyb a  w  je ­
go um ia rze  i  cud o w n e j p ro s to c ie . 
O p arte  w  s w o je j p o ds taw ow e j 
części na te ks ta ch  z  X V I  w ie k u , 
W zbogacone „ in te rm e d ia m i”  z n ie  
co  pó źn ie jsze j e p o k i, p rze ds ta w ia  
n i«  zachw yca je d n o lito ś c ią  sty­
lu ,  p ra w d z iw y m  m is trzo s tw e m  
w  o p ra co w a n iu  szczegółów .

N a  d ru g im  m ie js c u  w y m ie n ił­
b y m  „R y s z a rd a  H I ”  S ze ksp ir«
(T e a tr  A te n e u m ) w  in s c e n iz a c ji 
i  re ż y s e r ii J a c k a  W O S Z C Z E R O - 
W IC Z A , k tó r y  g ra  ro lę  ty tu ło ­
w ą . M im o  dość p o w ś c ią g liw e g o  
p rz y ję c ia , z ja k im  p rz e d s ta w ie ­
n ie  to  s p o tk a ło  s ię  podobno  w  
T ea trze  N a ro d ó w  w  P a ry ż u  (co 
w obec n ie z n a jo m o ś c i ję z y k a  p o i 
sk ie g o  p rzez  s łu ch a czy  je s t  po ­
n ie k ą d  z ro z u m ia łe ), w a rs z a w s k i 
„R y s z a rd  I I I ”  je s t  ch y b a  —  g d y  
ch o d z i o  sz c z y ty  os ią g n ię ć  a k to r  
s k ic h  —  n a jw ię k s z y m  w y d a rz e ­
n ie m  te a tru  p o lsk ie g o  na p rze ­
s trz e n i o s ta tn ic h  la t.

W osaczerow lcz s tw o rz y ł k re a c ję  
n ie s łych a n ie  boga tą , z a ró w n o  w  
in te le k tu a ln e j t re ś c i j a k  w  środ ­
kach  a r tys tyczn e g o  w y ra zu . Od 
daw na S ze ksp ir n ie  p rz e m ó w ił 
do  p o lsk ieg o  w id z a  z ta k a  po­
tęgą.

N a to m ia s t n ie  b y łe m  zach w y* 
e o n y  d ru g im  p rze ds ta w ie n ie m * 
w a rszaw sk im  o p a r ty m  g łó w n i«  
na  je d n e j r o l i :

„ K a r ie r ą  A r tu ra  U i”  B re c h ta  
w  T e a trze  W spó łczesnym . M im o  
n ie w ą tp liw ie  im p o n u ją c e j k re a ­
c j i  Ł O M N IC K IE G O  w  r o l i  t y t u ­
ło w e j,  p rz e d s ta w ie n ie  ja k o ś  n ie  
t r a f ia  do  w id z a , chyb a  g ło w n ia  
w s k u te k  k o n c e p c ji re żyse rsk ie j. 
Id ące j w  k ie ru n k u  na dm ie rn e g o  
u o g ó ln ie n ia , k tó re g o  n ie  m ó g ł 
ud źw ign ąć  te k s t sz tu k i, p isa ne j 
p rzez B re c h ta  w  ro k u  1940 d la  
s łuszn ych  do ra źn ych  ce ló w  p o l i­
ty czn ych . Jesteśm y, n ie s te ty , „ b o  
g a ts i”  o  do św iad czen ia  la t  następ 
nych .}.

P ię k n ą , boga tą  k re a c ję  s tw o ­
r z y ł  n a jp o p u la rn ie js z y  dz iś  a k to i  
w  W a rsza w ie  G u s ta w  H O L O U ­
B E K  w  „P la to n o w ie ”  Czechowa' 
(T e a tr  D ra m a ty c z n y ). I  tu  je d ­
nak , ja k  sądzę, w a rto ś ć  p rze d ­

s ta w ie n ia  o b n iż y ła  n ie co  k o n ­
cepc ja  re żyse rska  (H A N U S Z ^  
K IE W IC Z A ) ,  a  zw łaszcza  „u s ta ­
w ie n ie ”  r ó l  ko b ie c y c h  n a z b y t ju ż  
sztuczne, z  tz w . m o d n ie  „d ys ta rt’ 
sem” .

N ie c o  gorsie  w ra ż e n ia  w y n io s ­
łe m  z pozos ta łych  p rze ds ta w ie ń . 
P o p ra w n e  a k to rs k o , a le  racze j 
s zko ln o  -  t ra d y c y jn e  b y ło  p rze d ­
s ta w ie n ie  „Z e m s ty ”  F re d ry  (Te­
a t r  N a ro d o w y ). N ie  b a rdzo  u d a ł 
się „ F ra n k  V ”  D u rre n m a tta  w  
T ea trze  D ra m a tyczn ym , zwłaszcza! 
w  zes taw ien iu  z o w ie le  c ieka w ­
szą in sce n iza c ją  te j s z tu k i 
T ea trze  W ybrzeże , k tó rą  og lą­
da łem  na fe s tiw a lu  to ru ń s k im .

Scena K a m e ra ln a  T e a tru  P o l­
sk iego  p o n io s ła  d w ie  k lę s k i*  
P ie rw szą  b y ła  „ś w ia to w a  (!) prst 
p re m ie ra ”  (w ą tp l iw y  ho n o r) dość; 
b z d u rn e j k o m e d y jk i Y a il la n d a  

„P a n  J a n ”  w  re ż y s e r ii Jansi 
K R E C Z M A R A , k tó r y  g ra ł teżi 
w  n ie j —*' i  b a rd z o  n ied o b rze  —* 
ro lę  ty tu ło w ą . D ru g ą  —  b a rd z ie j 
a m b itn ą  —  k lę s k ą  b y ła  p rem iera t 
b a lla d y  scen iczne j „Z ie lo n e  rę ­
k a w ic e ”  Tym oteusza  K a rp o w ic z a *  
p isa rza  znanego w  S zczec in ie  2 
jego  p o b y tu  u nas w  la ta c h  
1947— 1949. P ie rw s z y  je j  a k t  o -  
b ie c y w a ł n ieco  a u te n ty c z n e j 
p o e z ji, je d n a k  ro z w in ię c ie  i  za ­
kończen ie  z a m ie n iło  s ię  w  sztucaj 
ną i  pustą poezyjność.

W  sum ie : na 8 p rze ds ta w ie ń  
w  s to lic y , k tó ra  zg ro m a dz iła  e l i ­
tę  po lsk ieg o a k to rs tw a  i n a jb a r­
d z ie j re n om ow a nych  reżyse ró w  
—  w iększość n ic  odbiega po z io­
m em  od tzw . te a tru  p ro w in c jo ­
na lnego , a czasem na w e t Jest 
p o n iże j tego ooz iom u. Jeże li m o­
że to  b yć  d la  na« pociechą —i 
ra d n im y  się. A le  m im o  w szys tko  
do  W arszaw y w a r to  po jechać -4 
trzeba ty lk o  o s tro żn ie  w ybie rać?

r e L I Ł S  JO R D A N



4  S T R O N A  —  K U S IE K N r  246 (5666),

Z  okazji Dnia Łqcznościowca
przesyłamy wszystkim pracownikom 

i  aktywowi związkowemu oraz ich 
rodzinom

serdeczne pozdrowienia
wraz z życzeniami dalszych sukce­
sów w  pracy zawodowej i społecznej 
oraz dużo szczęścia w  życiu osobi­
stym.

Szczecin, d n ia  18 p a ź d z ie rn ik a  1962 r .

P re z y d iu m
Z a rz ą d u  O kręgow ego 
Z w ią z k u  Zaw odow ego 
P ra c o w n ik ó w  Łącznośc i

P o d s ta w o w a  D y re k c ja  
O rg a n iza c ja  O krę g u  P oczty  
P a r ty jn a  i  T e le k o m u n ik a c ji 

w  Szczecinie

5119-K

Z arzą d
S p ó łd z ie ln i P ra cy  „M a t.  T rz c in o w y c h ”  w  W ld u c h o w e j 

pow . G ry f in o

U P R Z E J M IE  Z A W IA D A M IA  w s z y s tk ic h  k o n tra h e n tó w

I  O S O B Y  Z A IN T E R E S O W A N E  

że od d n ia  15 p a ź d z ie rn ik a  1962 r .

S p ó łd z ie ln ia  z m ie n iła  nazw ę na :

W ielobranżowa  
Spółdzielnia Pracy „Odra“

w  W ld u c h o w e j, pow . G ry f in o ,  u l  G ru n w a ld z k a  4.

5112-K

Z A B A W K I M E C H A N IC Z N E  
w sze lk ie g o  ro d z a ju  

P R O J E K T O R Y . E P ID IA S K O P Y , 
M IK R O S K O P Y  oraz 
A P A R A T Y  F O T O G R A F IC Z N E

naprawia
S P Ó Ł D Z IE L N IA
P R A C Y

.METALOTECHNIKA
w  n o w o  u ru c h o m io n y m  D z ia le  U s łu g  d la  L u d n o ś c i 

p rz y  Z a k ła d z ie  N a p ra w y  S p rzę tu  N a w ig a cy jn e g o  
w  S zczecin ie , A l.  M . B u czka  13 te l. 35-831 5122-K

r {J J  G Ł O S Z E N I  A  I  
1- - - - - - - - - - - -
g lA M K A l
KO R E S P O N D E N C Y JN E  

le k c je  ję z y k ó w  obcych. 
In fo rm a c je : W arszaw a 
I ,  s k r . 68. 4968-K

D Y S K R E T N IE , szybko,
ko re sp o n d e n cy jn ie  po ­
zna Cię n a jw ię ksze  w  
P o lsce , W arszaw sk ie 
B iu ro  M a try m o n ia ln e  
„S y re n k a ”  — W arsza­
w a , E le k to ra ln a  11. 
P rz e ś li j 10 z ło tych  
zna czkam i po cz to w ym i, 
o trzym a sz  obszerne in ­
fo rm a c je  o raz b iu le ty n

P IE K A R N IĘ  dobrze  
p ro sp e ru ją cą  z m iesz­
ka n ie m , w  Zam ościu , 
od stąp ię . W iadom ość: 
Szczecin, te l,  39-996, 
godz. 11—16.

8317-G

N A W E T  w  pe łn ym  se­
zon ie  czyśc im y  i  fa rb u  
Jem y odzież 1—3 dn i. 
Z a p ła ta  p rz y  odb io rze . 
Zap isz adres: P ra ln ia  
C hem iczna — F a rb ia r-  
n ia , B oh. .W arszaw y 7 
r -  b lis k o  M ick ie w icza .

8318- G

W Y N A JM Ę  garaż, n a j­
c h ę tn ie j w  Śródm ieśc iu. 
"W iadom ość: te l.  37-920 
w  godz. 7—15.

8319- G

P S Y  do  tre s u ry  p r z y j ­
m u ję . O lg ie rd  B a rtz  — 
S k o lw in  — bo isko  — 
G ó rn icza  25.

JP»S-G

P R Z Y B Ł Ą K A Ł  s ię pies 
w ilc z u r.  P o  3 dn ia ch  
uw ażam  za w łasność. 
P ia s tów  3—2.

8320-G

D O C H O D ZĄ C A  pom oc 
dom ow a potrzebna . 
P rzybysze w skieg o 9.

8308-G

Z A O P IE K U JĘ  S IĘ dzie 
ck ie m  w e w ła sn ym  do 
m u. A l.  M . B uczka 
33—11. 8309-G

B IE L IZ N IA R K I zdolne 
potrzebne . W iadom ość: 
K o n o p n ic k ie j 16—2, te l. 
73-393. 8188-G

P O TR Z E B N A  pom oc do 
m ow a dochodząca, na 
4 godz. dz ie nn ie . Te l. 
469-85. 8310-G

GOSPOSIA starsza na 
s ta łe  po trzebna od  za­
raz. Jag ie lloń ska  89—i.

8311-G

W  p ie rw szą bardzo 
bo lesną roczn icę  
śm ie rc i n ig d y  n ie ­
zapom nianego n a j ­
droższego m ęża 1 

o jca

i .  t  p.

Aleksandra
Sławińskiego

o d pra w io na  zostan ie 
d n ia  20 p a źdz ie rn i­
ka  19G2 r. o godz. 8 
ran o  Msza Św . w  
kośc ie le  K ró lo w e j 
K o ro n y  P o ls k ie j, o 
czym  zaw ia da m ia

POMOC do m ow a do 
dz ie cka  po trzeb na  od 
zaraz. N iem cew icza 
37—4, te ł. 474-41.

1312-G

Z LE C Ę  pracę (sporzą­
dza n ie  ła tw y c h  w y k re ­
sów ) w  zam ian za u- 
d z ie lan ie  le k c j i  m a­
te m a ty k i.  O fe r ty :  B iu ­
ro  Ogłoszeń, p la c  H o ł­
du  P rusk ie go  8, na n r  
827. 8313-G

O P IE K U N K A  do d w o j­
ga dz iec i po trzebna od 
zaraz. M ieszka I  97—?!

8314-G

POMOC do m ow a do­
chodząca lu b  na s ta łe  
po trzeb na . U n is ła w y  
20—15, godz. 16—20.

U  P N  O
SA M O CH Ó D  6-osobowy, 
n a jc h ę tn ie j Opel K a­
p ita n , kup ię . Le op o ld  
S trze le ck i, W ło c ław ek , 
p i. W o lno śc i 1.

8204-P

RIieruchomościI
D O M , s p o k o i o raz 4 
m o rg i z ie m i w  M ich o - 
rze w ku , pow . N o w y  T o  
m yś l, sprzedam . Zg ło ­
szen ia: Z o f ia  B ruźd z iń  
ska, Poznań, C he łm oń­
sk iego 5—21.

8305-P

d o m  na Pogodn ie, w y ­
łączony spod k w a te ru n  
k i. i  pszczo ły z u la m i 
w ie lk o p o ls k im i, sprze­
dam . Te ł. 72-656 od 
godz. 15—20.

8306-G

D O M EK je d n o ro d z in n y  
w  Szczecinie, 4 po ko ­
je , ku ch n ia . garaż, 
og ró d e k  ow o cow y, po 
k u p n ie  w o ln y , sprze­
dam . W iadom ość: te l,, 
369-77, Szczecin.
V  4WH5r

EBatrymohiaineI
R O Z W IE D Z IO N Y  la t  50,
p ra cu ją cy , baz na łogów , 
pozna pa n ią , pow ażn ie  
t ra k tu ją c ą  w za jem ne 
w y p e łn ie n ie  sam o tno­
ści. D z iecko m ile  w i­
dziane. O fe r ty :  B iu ro  
Ogłoszeń, p la c  H o łd u  
P rusk ie go  8, n r  825.

8321-G

W D O W IE C , s ta rszy, z 
m ieszkan iem , s y tu o w a ­
n y , obce ję z y k i,  pozna 
pa n ią  do  la t  50. C el ma 
tr y m o n ia ln y . O fe r ty :
B iu ro  Ogłoszeń, p lac 
H o łd u  P rusk ie go  8, n r  
826. 8322-G

K A W A L E R  la t  26 w y ­
sok i, w yksz ta łce n ie  
ś redn ie , pozna sym pa­
tyczn ą  ko leżankę, o fe r  
t y :  B iu ro  Ogłoszeń,
p la c  H o łd u  P rusk iego 
8, n r  828.

8323-G

ÊÜPRZEDA2
SA M O CH Ó D  osobow y 

„ K a t ”  1100 o raz m oto­
c y k l  „ J u n a k ” , sprze­
dam . O g lądać w  godzi­
nach od 16—18, u l. K o­
p e rn ik a  13—4.

8324-G

P IA N IN O  „W ilh e lm  
S paethe”  k rzyżow e , p ły  
ta  m e ta low a , sprzedam . 
B rzozow skiego 30—3 od 
godz. 16.

8325-G

D W A  w ó z k i dziecięce, 
g łę bo k ie , sprzedam. 
T e l. 391-95.

8326-G

SAM O CH Ó D  „M e rc e ­
des”  V  170, sprzedam  
ta n io . O sied le G ru n ­
w a ld zk ie , M a lczew sk ie­
go 21d, godz. 15—20.

8327-G

KR E D E N S  k u ch e n n y , 
s tó ł, dyw a n , sprzedam. 
Jag ie lloń ska  81—14.

8328-G

SAM O CH Ó D  osobow y 
„ A d le r ”  sprzedam  ta­
n io . 5 L ip c a  27 od 15.

8329-G

2 Ł Ó Ż K A  z m ate ra ca­
m i, sprzedam . Z ygm un  
ta  s tą rę g o  2—10, godz- 
17—Sff." 8332-G

„ J U N A K A ” , now ego 
sprzedam  o k a z y jn ie . 
D ą b ró w k i 20—9 — S tó ł- 
czyn.

8333-G

S ZA FĘ d w u d rzw io w ą , 
c iem ną , ta n io  sprzedam . 
W iadom ość: B uczka
24a—14.

8334-G

„M O S K W IC Z ”  407. sprze 
dam . Szczecin, Z a le sk ie  
go 1, te l. 70-193, godz. 
15—16. 83J5-G

P IA N IN O  1 syp ia ln ię  
sprzedam . M on iu szk i
2—2. 8336-G

T E L E W IZ O R  R ekord , 
s za fkow y (z gw a ra nc ją ), 
sprzedam . O fe r ty :  te l. 
72-307. 8338-G

ąpKAlEI
PO K O J z  e. o ., w y n a j­
mę. R eym on ta  22-c.

8338-G

M IE S Z K A N IE  2.5-poko- 
Jowe w  Ś ród m ie śc iu , za 
m ie n ię  na now e bu ­
d o w n ic tw o , 1 p o k ó j z 
ku c h n ią  I kaw a le rkę . 
T e l. 44-516 od  10—18.

8160-G

PO K O J z używ a lno śc ią  
ku c h n i, c. o., nowe bu 
d o w n ic tw o  w  Ś ród m ie ­
śc iu , zam ien ię  na 2 lu b  
1 p o k ó j z ku ch n ią . Wa­
r u n k i do  uzgodn ien ia . 
W iadom ość: u l. P u ła ­
sk ieg o  5—11, od  godz. 
16—20.

P A N IE N K A  poszuku je  
p o ko ju . T e l. 339-57 do 
godz. 15.

8340-G

M IE S Z K A N IE  3-pokojO - 
w e Śródm ieśc ie , żarn ie 
n ;ę . na dom  lu b  m iesz­
k a n ie  przeznaczone do 
sprzedaży. T e l. 448-29.

8341-G

2 PO KO JE , ku c h n ia , w  
c e n tru m  S ta rg a rd u , za­
m ie n ię  na m ieszkan ie 
w  Szczecinie. W ia do ­
m ość: Szczecin, te l.
43-193, godz. 9—14.

8342-G

2 PO KO JE, ku ch n ia , 
łaz ie nka , og ród ek  (prze 
znaczone do sprzedaży) 
na • Pogodn ie, zam ien ię 
na podobne, n a jch ę t­
n ie j S ródrńieście , N ieb u  
s?ewo lu b  Pogodno. 
T e l. 72-743.

8343-G

3 PO KO JE , kuchnia", 
zam ien ię  na 3 po ko je  
lu b  2 w iększe. D z ie ln i­
ca o b o ję tna . Szczecin, 
K rzysz to fa  K o lum ba

l i= 4 .  834ł-G

M A ŁŻ E Ń S T W O  z dz ie ­
ck ie m  po szuku je  poko­
ju .  T e l. 442-38, od 17—22.

8346-G

P O K Ô J z  k u c h n ią  do
w y n a ję c ia . Szczecin — 
K lu cz , u l. R ym a rska  
88—1. 8347-G

P O S ZU K U JĘ  p o ko ju , 
m oże b y ć  u m e b low a ny . 
T e l. 35-754 (księgowość).

8348-G

D W IE  s tu d e n tk i poszu­
k u ją  p o k o ju . T e l. 435-35 
od godz. 18.

8349-G

M IE S Z K A N IE  2 po ko je  
i  k u c h n ią  w  G orzow ie  
W lk p . zam ien ię  na po­
dobne lu b  m n ie jsze  w  
Szczecinie. W iadom ość: 
u l.  M ick ie w icza  106—3.

8350-G

PO K O J s u b lo k a to rs k i do 
w yn a ję c ia . W iadom ość: 
te l. 70-677, godz. 18—20.

8351-G

M A R Y N A R Z  z żoną po­
szuku je  p o ko ju  sub lo­
ka to rsk ieg o . O fe r ty  k ie  
row ać : te l. 361-97.

8352-G

P R Z Y JM Ę  na p o k ó j 2 
p $ ró w . K ró lo w e j Ja d w i 
g ł 30—19. 8353-G

P O L w i l l i ,  w ygo dy , og­
ród , zam ien ię  na miesz 
k a n ie  2 lu b  3 m a łe  po­
k o je , w ygo dy , te l. 711- 
39. 8354-G

nów . W iadom ość: te l, 
374-49, godz. od 18.

8353-G

ZG U B IO N O  dow ód oso­
b is ty , książeczkę PK O , 
zaśw iadczenie w c ią g n ię ­
c ia  do e w id e n c ji w o j’

8356-G

ZG U B IO N O  zaświadcze­
n ie  o zdeponow an iu  
ks iąże czk i w o js k o w e j w  
P P D iU R  „ G r y f ”  w 
Szczecin ie na nazw isko 
Ju liu sz  G a la n t. 8357-G

ZG U B IO N O  zegarek 
„D a lb a n a ”  w  d n iu  13 
bm . na G um ieńcach. 
Łaskaw ego znalazcę p ro  
szę o z w ro t za w yn a g ro  
dzeniem  na adres: Boi. 
K rzyw o u s te g o  78—3.

8358-G

ZGU BIO N ’ O '  książeczkę 
w o jsko w ą  n r  552290 na 
nazw isko  Tadeusz M i­
k u ls k i.  8359-G

Z G U B IO N O  leg itym a c ję  
szko ln ą  na nazw isko 
S te fa n ia  A b ra m ow ska , 
w yda ną  przez T ech n i­
k u m  Łączności.

8360-G

ZG U B IO N O  p ra w o  ja z ­
d y  I I  ka t. i  książeczkę 
cze ladn iczą  na na zw i­
sko  W o jc ie ch  P ie try g a .

8361-G

Z G U B IO N O  św iad ec tw o  
ukończenia S zko ły  Pod­
s ta w o w e j i Zasadn iczej 
S zko ły  M e ta lo w e j na 
nazw isko  Z b ig n ie w  K u - 
re k . 8362-G

W  D N IU  13 BM . zginę­
ła 6-m iesięczna suka ra 
sy  „b u ld o g ” . B ia ła  
p ie rś  o raz końce łap . 
U czciw ego zna lazcę p ro  
szę o  o d p ro w a dze n ie  za 
w yna g ro d ze n ie m : Szeze 
c in , K ras iń sk ieg o  59—2.

8363-G

ZG U B IO N O  le g itym a c ję  
szko lną  n r  11 na na zw i 
sko B a rb a ra  G ład k ie - 
w icz. w yda ną  przez L i ­
ceum  M edyczne.

83S4-G

ZG U B IO N O  le g ity m a c ję  
służbow ą n r  129/61. w y  
daną przez W ydz. Oś­
w ia ty  PR N  w  K a m ie n iu  
Pom. na na zw isko  Hele 
na G rabow ska . 8365-G

Z G U B IO N O  przepustkę 
po rto w ą  n r  413 na naz­
w is k o  S tan is ła w  Duda.

8366-G

W O JE W Ó D ZK A  S tacja 
S a n ita rn o  -  E p ide m io lo ­
g iczna w  Szczecinie u- 
n icw a żn ia  zagub ione Ze 
Zw olen ie N r  747/59 na 
zakup k a lk i he k to e ra -  
f ic z n e j — w yda ne  dn ia 
15 w rze śn ia  1959 r. 
przez W o je w ó d z k i u -  
rzad K o n t ro li  P rasy . Pu 
b l ik a c ji  i W id o w isk  w  
Szczecinie. 5128-K

Ośrodek
Campingowy

na 100 osób, w zględn ie  
in n y  o h ie k t nad m o­
rzem  nada jący s ię  na 
OŚRODEK W YPOC ZYN  
K O W Y  — PO S ZU K IW A ­
N Y .

O fe r ty  p ro s im y  k ie ro ­
w ać  na ad res: Powszeeh 
na  S p ó łd z ie ln ia  S p o iy w  
ców  w  B y to m iu , u l. 
M o n iu szk i 9.

5069-K

P r a c o w n ic y  1

4 S P R Z E D A W C Ó W  z  w y k s z ta łc e n ie m  
śre d n im  p lu s  p ra k ty k a  w  h a n d lu , o ra :; 
4 sp rzedaw ców  na  1/2 e ta tu  z  w y k s z ta ł­
cen iem  m in im u m  9 k la s  p lu s  p ra k ty k a  
w  h a n d lu  z a tru d n i od  za raz  P ow szechny 
D om  T o w a ro w y  w  Szczecin ie . W a ru n k i 
p ra c y  i  p ła c y  do o m ó w ie n ia  na m ie jscu . 
Zg łoszen ia  p rz y jm u je  D z ia ł K a d r  P o w ­
szechnego D o m u  T o w a ro w e g o  w  Szcze­
c in ie , A l.  N ie p o d le g ło śc i 60.

5 I2 3 -K

K IE R O W N IK A  Z a k ła d u  R e m o n to w e g o '—  
w y k s z ta łc e n ie  w yższe p lu s  2 la ta  p ra k ­
ty k i  w  b u d o w n ic tw ie  lu b  ś re d n ie  te ch ­
n iczn e  p lu s  5 la t  p r a k ty k i  w  b u d o w n ic ­
tw ie , ks ięgow ą  —  w y k s z ta łc e n ie  średn ie  
p lu s  3 la ta  p r a k ty k i lu b  n ie p e łn e  śre d n ie  
p lu s  5 la t  p r a k ty k i  w  ks ięgow ości za­
t r u d n i od za raz  D z ie ln ic o w y  Z a rzą d  B u ­
d y n k ó w  M ie s z k a ln y c h  S zczecin-Pogodno. 
u l.  P. S k a rg i 30. 5124-K

IN Ż Y N IE R A  łu b  te c h n ik a  b u d ow lanego  
ze zn a jom ośc ią  p ro d u k c j i  be to n ó w  na 
s ta n o w isko  st. m is trz a  do b e to n ia rn i w  
G o le n io w ie  z a tru d n ią  od za raz  Szczeciń­
sk ie  Z a k ła d y  T e renow ego  P rze m ys łu  M a ­
te r ia łó w  B u d o w la n y c h  w  Szczec in ie , u l. 
P ocztow a  31. W a ru n k i p ła c y  do o m ó w ie ­
n ia  w  d y re k c j i  na m ie jscu .

5 I2 5 -K

P A N IE N K Ę  do n a u k i k ra w ie c tw a  p rz y j­
m ę, te l.  452-84. 8301-G

P R Z Y J M Ę  u czn ia . P ra c o w n ia  O b u w ia , 
A l.  W o jska  P o lsk iego  56. 8302-G

U R Z Ą D  C e ln y  w  S zczecin ie  z a tru d n i 
m ężczyzn w  w ie k u  do la t  40 z w y k s z ta ł­
ceniem  śre d n im  lu b  w yższym  o ra z  k ie ­
ro w c ó w . W a ru n k i p ła cy  i  p ra c y  dobre. 
In fo rm a c ji  u d z ie la  D z ia ł K a d r  U rzędu  
C elnego, u l.  Ł a sz to w a  55, p o k ó j 90.

5127-K

O P E R E T K A  — „ J u t r o  pogo­
da ”  g. 19.15.

>czm i
KO SM OS — „R e w ia  snów ”  
g. 9. 11.15, 13.30. 16, 18.30, 21
— au s tr. — od la t  16 (czw a rtek  
i  p ią te k ).
D E L F IN  — „S zczęś liw ie  Bię 
S ko ńczy ło " g . 16.30, 18.30, 20.30
— U S A  — od la t  18 — „C zo l-  
pon, k w ia t  p o ra n k u ”  g. 14.30— 
radź. — od la t  12; p ią te k : 
„S p ó źn ie n i p rze cho dn ie”  g. 
13.30, 15.45. 18, 20.30 — po i. — 
od  la t  16.
B A Ł T Y K  — „T o m c io  P a luch ’ » 
g. 10.30, 12.30. — m eksyk . — 
od ł .  8. „K s ią że  i ak to re e ska ”  
g. 14.30, 17.30, 20.20 (czw a rtek  
1 p ią te k ).
OGRODOW E — ..15.10 do Y u - 
m y ”  g. 17.45 — USA. 
TE N IS O W E  — „K a w a le r  k is ­
ła  Jegom ości”  g. 17.45 — ju g .
— panoram .
P O L O N IA  — „O  dw óch ta k ic h  
c o  u k ra d l i  ks iężyc ”  g. 11, 
13.36, 15.30 — p o i, — Od la t  9
— pa no ram . — „ G ig i ”  g. 18. 
20.30 — USA — panoram . — 
od la t  16 — (czw a rte k  i  p ią te k ). 
P IO N IE R  — „K ra d z io n e  n ie  
tu czy ”  g. 15 — „Ż y ją c a  pu s ty  
n ia ”  g. 17.15 — „S p o tk a n ia ”  
g. 19. 21 — po i. — od la t  18
— p ią te k : „ B a lo n ik  d la  s io ­
s trz y c z k i”  g. 9.30 — „K ra d z io ­
ne n ie  tu c z y ”  g . 10.30, 13.43, 
15 — „Ż y ją c a  p u s ty n ia ”  g. 17.15
— „S p o tk a n ia ”  g. 19, 21.
M U Z A  (P om o rza ny) — „S zk lą  
n y  zam ek”  g. 17.45, 20 — 
fra n e . — od la t  18. 
p r o m i e ń  — „P Tóbna ja td a "  
g. 16. 18 — w ęg. — od la t 18, 
„B ie d n i bogacze”  g. 20 ~  węg. 
M A R S  — „R eszta  je s t m ilc e »- 
n ie m ”  g. t6.se. is .jo . 20.30 — 
N R F  -  od la t  W.
F A L A  — „T a k a  m iło ść ”  g. 
17. 19 — czesk i - -  od la t  1«. 
EC H O (K rze ko w o ) ~  „H e rs z t”  
g. 18. 20 — fra n c . — od la t  1«. 
M E W A  (Z e lechow o) — . .D y l i­
żans”  g. 18. 20 -  U S A  -  od 
la t  12.
Ż E G L A R Z  (G olę c ln o) — j.W ie l 
ka  w o jn a ”  g. 17. 20 — fra n c .
— od la t  18 — pa no ram . 
S ZM A R A G D O W E  (Z d ro je )  — 
„S k łó c e n i z tve ie rn ”  g. 17.30,
— U S A  — od ia t  16.
„ P ik n ik ”  g. 19.30 — U S A  — 
pa no ram . — od la t 16. 
P R Z Y JA Ź Ń  (Dąbie) — „C zys­
te  sza le ńs tw o " r .  17, 19 — 
U S A  -  od ia t  18.
H U T N IK  (S to leayn) — „B a -  
b e tte  id z ie  na w o jn ę ”  g. 18. 
20 — fra n c . — od la t  12 — 
panoram .
B A J K A  (P o lice ) — SOS „ T i ­
ta n ic ”  g. 17, 19 — ang. — od 
la t  12.
1 M A J  (Ż ydów ce) — „B u rz a  
nad stepem ”  g. 15.36. 18, 26.30
— w ł.- f ra n c . — od la t  12 — 
panoram .
M A R Z E N IE  łW ie lg o w o ) — 
¡.Noe szp ie gó w " g . 17. 19 — 
fra n c . — od la t  18.

FO T O P LA S T Y K O N  — W o j. 
P o l. 36 — i,W a ty k a n  i  nabyt­
k i  R zym u ’ ’ g, 10—21,

S m m m
13 M U Z  -  p l.  Ż o łn ie rza  2 - •
czyn n y  od  g. i i 4
TP P R  — W o jska  P o lsk ie go 66
— k o n c e rt z  c y k lu  „T ra d y c je  
p rz y ja ź n i m u zyczn ych ”  g. 18
— f i lm  „P ro fe s o r M a m lo ck ’* 
g. 29 —• N R D .

N O T — W o j. P o l. 67 — czyn­
n y  od g. 12; f i lm y  te chn iczn e  
g. 18.
K O N T R A S T Y  — W a w rzyn ia ka  
7-a — w ieczo re k  ta neczny g. 
1«.

ŁĄ C ZN O Ś C I — D w orcow a  26
— przeg ląd  f i lm ó w  B H P  g , 
18.36; spo tka n ie  z b y ły m i w ię ź  
n ia m i obozu ko n cen tracy jn eg o  
w  O św ię c im iu  ł  i i lm y  g. 19.30.

M U Z E U M  — S ta rom łyńska  27 
—  m a la rs tw o  po lsk ie , ś red n io ­
w ieczna rzeźba po m orska, re­
nesansowe i t r o le  kM ażąt szcze 
c iń sk ich  — g. 13—19.'
W A Ł Y  C H RO ER EG O  J - *  
a rch eo lo g ia  o rz y ro d a , w ys ta ­
w y  m o rsk ie  g. 13—19.
C B W A  — S ta rom łyńska  27 —• 
m a la rs -w c  ■ rvs>,n<’' !- F ose n iu  
s?a M a rkow sk ieg o  <z W arsza­
w y ) — g. 13—19,

mzmnm
K L IN IK A  C H IR U R G II D Z IE ­
CIĘC EJ — U n i i  Lu b e lsk ie j.

I  K L IN IK A  C H IR . — U n ii L u ­
be lsk ie j.

P R ZY C H O D N IA  D L A  M A T K I 
I  D Z IE C K A  — św . W ojciecha 7 
— g. 19—7 ran o.

N R  8 — R ooseye lta 88 — te l.  
353-32.
N R  33 — p l. G ru n w a ld z k i 43 
— te l.  345-51.
C O D ZIE N N E  PO G O TO W IE 
PR AC Y
A p te ka  n r  10 (G 'in k i) ,  A p te ­
ka  n r  11 (D ąbie Szczecińskie). 
A p te k a  12 (P od juch y).

fP ro g ra m  szczeciński)

16 — tra n s m is ja  z Pałacu 
K re m lo w sk icg ó  w  M oskw ie  u -  
roczystego zgrom adzenia z o- 
k a z ji 150 roczn icy  b itw y  pad 
B o ro d in a . 17.25 — p ro g ra m
d n ia , 17.30 — d la  dz iec i „W y ­
b ie ra m y  zaw ód” , 18.05 — „P rz y  
gody W ilh e lm a  T e lia " , 18.35 — 
„N a  p ó łkach  k s ię g a rsk ich " ! 
16.45 — P o lska  K ro n ik a  F i l­
m ow a, 18.55 — „K o n c e r t p ie ­
śn i 1 tańca” , 19.30 — d z ie n n ik  
T V , 20 — „D o b ra n o c  dzie­
c io m ” , 20.10 — „ N ie  ty lk o  d la  
pa ń ” , 20.40 — K o b ra  „N a d
p ię k n y m  m o d rym  D un a je m ” ! 
21.56 — „E k s p e ry m e n ty  peda­
gogiczne” , 22.20 — os ta tn ia  
w iadom ości, 22.25 — p ro g ram  
na  ju t r o  i  D O BR AN O C .

(P ro g ra m  b e r liń s k i)

16 — d la  dz iec i od la t 12 
s.B y łem  na D z ik im  Zacho­
dz ie ” , 18.15 — m ieszanka 
spe rtow a . 18.4® — tys ią c  w ia d o  
m ości T V . 18.50 — pozd ro w ie ­
n ia  te le w iz ji  dz ie c ięce j. J9 — 
..Ze św ia ta  m o to ry z a c ji” . 1S.25
— prognoza pogody, k ro n ik a , 
26 — f i lm  czeski ..W szędzie 
ż y ją  lu d z ie " . 2140 -  rep o rtaż  
„Z g a d n ij  JJe ko sz tu je

n ie " ,  22,05 k ro n ik a .

P IĄ T E K

9.50 — g im na s tyka  d la  w szy­
s tk ic h . 10 — k ro n ik a . 10.55 — 
„Jeszcze raz — k u r ty n a  w  gó 
rę ” . 11.40 — and. na uko w a, 
12.25 — test. 13.30 — „P o w ie m  
c i o ty m  m e lod ią ” . 16 — w ido  
w js k o  d la  dz iec i od la t  8 „P o ­
le  s ta rtow e  w o ln e ” . 18 — u n i­
w e rs y te t T V , 18.45 — om ów ie­
n ie  p ro g ra m u . 18.50 — pozdro­
w ie n ia  T V  dz iec ięce j. 19 — 
».Popatrzeć, pom yśleć, osą­
dz ić ” . 19.25 — prognoza pogo­
d y , k ro n ik a , 19.50 — ..O dpow ia 
da m y na  p y ta n ia " ,  20 —  ope­
ra  B . V e rd i'e go  „B a l m asko 
w y ” , 21.50 „K a le jd o s k o p ". 22.33
— k ro n ik a , 22.45 — „Z a ch o d n ie  
s tu d io  T V  „P o d ró ż  w  n iezna­
ne ” ,

m m m m
W IA D O M O Ś C I: 1«, 19, 23.56, 
SERW IS R Y B A C K I: 18.42.

SZC ZE C IN : 16.65 — „ z  na­
g rań F ilh a rm o n ii Szczeciń­
s k ie j” . 16.15 — „Opowie-ść spod 
Kaszanej B a sz ty ” . 16.50 — Re­
po rtaż  ze w s i. 17.10 — Z  p io ­
senką przez ś w ia t. 17.30 — Prze 
g lą d  a k tua ln ośc i W ybrzeża: 
17.30 — „O d w ró t p rz y ja c ió ł” . 
18.15 — „10 m in u t na trąbce ’ 1» 
18.25 — W iersze Teresy K ie r-  
n ic k te j. 13.30 — „ N ie  b i j  same 
go s ieb ie po k ieszen i” .

W A R S Z A W A : 13.45 — M uzy 
ka  ro z ry w k o w a . 14.35 — Pu­
b lic y s ty k a  zagran iczna. 14.45 — 
„B łę k itn a  sz ta fe ta ” . 15.30 — 
„P io tru ś  i  pa n i p ro fe so r” » 
18.50 — U n iw e rs y te t rad iow y» 
19.03 — M u zyka  i  a k tu a ln o ­
ści. 19.30 — R ozm ow y lite ra c ­
k ie . 19.45 — O pera 5,L u iza ” . 
31 — Z  k ra ju  i  ze św ia ta . 21,40 

w  D , c . opery» a



K r  246 (5668)

s p o t m

Tełnia sezonu w szczecińskich sklepach

2 0 0  s p o rto w c ó w
w polskiej ekipie na Tokio

0  W a rs z a w a  0  O liw a  
0  Bydgoszcz

-  ośrodkami szkoleniowymi
W P R A W D ZIE  ŻYW O M A M Y  W  P A M IĘ C I P IĘ K N E  

O B R A ZY R Z Y M S K IE J O L IM P IA D Y , A l *  U W A G A  
N A JLE P S ZY C H  SPORTOW CÓW  Ś W IA T A  KO NC EN ­
T R U JE  S IĘ  JU Z  N A  STO LIC Y  J A P O N II TO K IO , 
19*4 R. — IG R Z Y S K A  O L IM P IJS K IE . N A  W SZYST­
K IC H  K O N T Y N E N T A C H  T R W A JĄ  PR ZYG O TO W A­
N IA . R Ó W N IEŻ I  P O LS K I K O M IT E T  O L IM P IJS K I 
N A K R E Ś L IŁ  SZEREG P L A  NOW .

O lim p ia d a  z w yk le  żyw o 
in te re su je  o p in ie  p u b lic z ­
ną . A  w ię c , k i lk a  uw ag na  
ten  te m a t:

K oszt p o b y tu  jednego za 
w o d n ika  (po lskiego ) w  To 
k io , łączn ie  z p rze lo te m  do 
Ja p o n ii w yn ie s ie  1 300 do la  
ró w . M im o  ta k  og rom ne j 
k w o ty  P K O l o b ją ł p rzyg o ­
to w a n ia m i ponad 600 spor­
to w có w , z k tó ry c h ' 200 u -  
tw o rz y  rep re zen tacy jn ą  e- 
k ipę ,

N A S U W A  S IĘ P Y T A ­
N IE : czy to  aby n ie  
przesada z  w ys łan ie *«  
do Ja p o n ii aż 200 osób, 
n ie  lic zą c  tre n e ró w  i  k ie  
row n ie tw a?  Czy n ie  le ­
p ie j og ran iczyć  się do 
m n ie j lic zn e j e k ip y , a 
zaoszczędzone tą  d rogą 
p ie n ią dze przeznaczyć 
n a  w zra s ta ją ce  po trze ­
by rozw ija ją ce g o  saę dy  
nam iczn ie  s p o rtu  szko l­
nego i  masowego?

k w a lif ik o w a n ą  g ru p ą  to ­
k i js k ą , a  n a jb liż szym  zaple 
ezem, P K O l obe jm ie  op ioką 
rów n ie ż  ty c h , k tó rz y  są 
p o te n c ja ln y m i ka n dyd a ta ­
m i n a  p rzysz łą  o lim p iad ę  
w  l»68 (!)  ro k u  — lic zn ycb  
zdo byw có w  k ó łe k  o l im p ij­
sk ich .

A . M A R T Y N A

I t  G A
Zag łęb ie  — G ó rn ik  
W ia ła — P o lon ia  
O dra  — Leg ia

G ó rn ik
P o lon ia
Zag łęb ie
Legia
R uch

isr
W isła
Lech
LK S
G w a rd ia
A rk o n ia
Leeh ia
Odra

15:3
I5 j3
1315
11:7
11:7

7 : i l
7:11
6:12
6:12
6:12
6:12
5:13

29:12
25:13
21:8
10:3
14:12
20:19
8:8

11:12
0:14

11:20
10:19
8:17
6:17
8:17

W przerwie
derbów
pobiegną
sztafety?

A Z S  Z W R Ó C IŁ  s i4  
’do  P ogon i z p ro p o zyc ją  
roze g ra n ia  b iegu  s z ta fe ­
tow ego  ju n io re k  (dys­
tans  4 x 200 m ) w  p rz e r­
w ie  m eczu p iłk a rs k ie g o  
A rk o n ia  —  Pogoń.

O b ie  s z ta fe ty  są w  
ś w ie tn e j fo rm ie , w yso ko  
no to w a n e  w  k ra ju .  S p r in  
t e r k i  P ogon i podczas 
w y s tę p u  w  P radze  po­
b i ły  n a w e t re k o rd  P o l­
s k i.

W szys tko  obecnie sp ro  
w adza  się do tego, czy 
Pogoń p o d e jm ie  w y z w ą  
n ie , k tó re g o  e fe k te m  m o  
że być  in te re s u ją c y  po ­
je d y n e k , a n a w e t n o w v  
re k o rd .

C ze ka m y n a  odpo­
w ie d ź .

Pogoń —  A rk o n ia

w  P olicach

W  sobotę
2 mecze
ligi okręgowej

Z A  tyd z ie ń  I I I - l ig o w c y  
kończą sezon ro zg ryw e k  je  
s ien nych . W  sobotę odbędą 
s ię dw a mecze m is trzo w ­
s k ie : o godz. 14 w  S k o lw i-  
n ie  ś w i t  — Pogoń B a rlin e k  
i  o  godz. 15 w  P o licach spot 
k a ją  s ię  reze rw y  naszych 
lig o w có w  Pogoń Ib  — A rk o ­
n ia  Ib .  Pozosta łe mecze w 
n ie dz ie le  o godz. 11 na  sta­
d io n ie  p rz y  u l. C hopina 
C zarn i — B łę k itn i i  o  godz 
14.30 F lo ta  — O dra i  D ąb _  
W ia ru s .

(n)

Cl'Im w iiifty
W SO BOTĘ o godz. 15 

ga li k o n fe re n c y jn e j WOSS 
p rz y  u l. N a ru to w icza , odbę 
dade się narada tre n e ró w  
i  in s tru k to ró w ' k o szykó w k i 
z te renu w o je w ó dz tw a  
«eczecińsktego. z tre n e ra m i 
d ru żyn  uczestn iczących w 
tu rn ie ju  o w e jśc ie  do I  l i ­
g i-

W Y D A JE  S IĘ jed n a k , 
że zam ierze n ia  P K O l są 
słuszne. W T o k io  P o l­
ska będzie b ro n ić  w y ­
so k ie j — s iód m e j pozy­
c j i  zd o b y te j w  R zym ie . 
N ie  m ożem y sobie po­
z w o lić  na luksu s  m ar­
no w an ia  do ro b ku . Rozu­
m u je m y  log iczn ie , że 
poprzez w yczyn  i  jeg o 
sukcesy g ru n tu je m y  
propagandow ą fu n k c ję  
k u ltu r y  f iz yczn e j, sta­
w ia m y  na p ra k tyczn e j 
bazie jtw esU ę , w yp raco ­
w y w a n ia  n a w ykó w  po­
trz e b y  spo rtu  n a  co 
dzień.

PR Z Y G O T O W A N IA  po l­
sk ich  spo rtow có w  do O lim ­
p ia dy  będą się o d b yw a ły  
w  trzech  ośro dka ch : w a r­
szaw skim . b yd go sk im  i o liw  
sk im , p rzy  u życ iu  n a jn o ­
w ocześnie jszych urządzeń, 
k o n tro ln y c h  a p a ra tó w  me­
dyczn ych , pod ok ie m  w y ­
k w a lif ik o w a n y c h  tre n e ró w .

Z w iększona zostan ie ilość 
s ta rtó w  m ię dzyn a ro do w ych  
naszej c zo łó w k i.

A B Y  U M K N Ą Ć  d ysp ro ­
p o rc ji  pom iędzy w ysoko

BILETY 
NA DERBY

W  C E L U  U N IK N IĘ ­
C IA  t ło k u  p rzed  k a s a ­
m i w  d n iu  m eczu, o r ­
g a n iz a to r n ie d z ie ln y c h  
d e rb ó w  p i łk a rs k ic h  P o­
goń —  A rk o n ia ,  o tw ie ­
ra  od p ią tk u  p u n k t 
p rzedsp rzedaży b ile tó w . 
M ie ś c i s ię  on w  b u d yń  
k u  Z a rzą d u  P o r tu ,  u l. 
B y to m ska  7, pok. 12.

, i ®  __ ,
PIDIKlJMWf

TA D E U S Z  W A LA S E K  
w  niedz ie lę  podczas m e 
czu z NR D  we W ro c ła­
w iu  po raz d ru g i w  sw ej 
p ię k n e j k a r ie rz e  p ięś­
c ia rs k ie j zna laz ł się na  
deskach r in g u . M is trz  
E u ro py , p ra c u ją c y  in ­
te nsyw n ie  zaw odow o, 
n ie  b y ł do w a lk i z A n ­
dersem  z b y t dobrze 
p rzyg o to w a n y . D ru g i 
raz  na deskacb, to  Już 
coś znaczy.

PR ZY  T E J  o k a z ji w a r 
to  p rzyp om n ie ć , że 
p ie rw szym  pięściarzem , 
k tó ry  „ r z u c i ł ”  W alaska 
na desk i, b y ł zaw o dn ik  
szczecińskie j ro g o n i S i- 
d o row icz . S ta ło  się to  
w  m arcu  b r . w  Szczeci­
n ie  podczas II-H g owego 
m eczu P ogoń — G w a r­
d ia  W arszaw a 7:13.

Z B L IŻ A  s ię f in a ł  w spa­
n ia łe j k a r ie ry  jednego z 
n a jw y b itn ie js z y c h  p iłk a rz y  
św ia ta , A rg e n tyń czyka  A l­
fre d o  d i S tefano. W ba r­
w ach Rea lu M a d ry t d i Ste­
fa no  w ys tę p u je  od 1953 ro­
ku . R ozegrał n ie da w no 500 
mecz, zdo b yw a ją c  w  sum ie 
424 b ra m k i.

SPORO: ubrań z elany, 
płaszczy, bielizny 

MAŁO: flanelowych koszul, 
wyrębów z elastilu

Z  T E G O R O C Z N Y C H  
za ku p ó w  odz ieży je s ie ń  
n o -z im o w e j w ra c a m y  w  
ró żn ym  n a s tro ju . C hoć 
k a ż d y  p rzyzn a , że p ó ł­
k i  sk le p o w e  ł  re g a ły  
są co raz  p e łn ie jsze , n ie ­
ra z  p rz y c h o d z i nam  do 
brze  n achodz ić  s ię  w  
p o s z u k iw a n iu  odpow ied  
n iego  ro z m ia ru  płaszcza 
cz y  k o lo ru  sp ó d n icy . Bo 
choć d o s ta w y  to w a ró w  
rosną  —  w  IV  k w a r ta ­
le  b r . k o n fe k c ji,  d z ie - 
w ia rs tw a  i  pończoszn i- 
c tw a  będzie  za  ok . 10 
m in  z ł w ię c e j n iż  w  o - 
s ta tn im  k w a r ta le  ub. 
ro k u  —  to  w  n ie k tó ry c h  
a r ty k u ła c h  zapo trzebo ­
w a n ie  n ie  będz ie  p o k ry  
te  w  p e łn i.

P A N O W IE  m ogą  n ie  
zna leźć np . u b ra ń  w e ł­
n ia n y c h , zw łaszcza  40 
p roc., ta k ic h  sam ych 
spodn i, f la n e lo w y c h  k o ­
szu l, sk a rp e te k  e lastycz 
n ych . B ędz ie  n a to m ia s t 
dużo  cieszących s ię  co­
ra z  w ię k s z y m  po p y te m  
u b ra ń  z e la n y , p łaszczy 
m ę s k ic h  ze 100 proc. 
w e łn y , ró ż n y c h  k u r te k .

D la  k o b ie t  h u r to w n ia  
sprow adzała lu b  czeka na 
dalsze tra n s p o r ty  6 ty s ię  
c y  p łaszczy w e łn ia n y c h  o 
n a jn o w szych  w zo ra ch  i  
fasonach , sp o ro  je s t k o ­
s t iu m ó w , k o m p le tó w  
je d w a b n y c h  i  c ie p ły c h  
re fo rm . W  sp rzedaży 
zn a jd z ie  s ię  75 tys . p a r 
pończoch s tee lon  ow ych

I 18 tys . e la s tyczn ych  z  
dede ro n u  p rod . N R D . 
C hoć za o p a trze n ie  w  o -  
dz ież  dz iec ięcą  i  m ło ­
dz ieżow ą n ie co  s ię  po ­
p ra w iło  n ie  będz ie  du ­
żego w y b o ru  p łaszczy 
dz iew częcych  i  d z ie c ię ­
cych. R odzice  ch łopców  
w  da lszych  c ią g u  będą 
s z u k a li w ia tró w e k  z  po 
p e lin y , sp odn i z 40 p roc. 
w e łn y , u b ra n e k . N ie d o ­
b o ry  ba rdzo  p o s z u k iw a ­
n y c h  p ła szczykó w  dz ie -

Team na Belgrad
— gotowy!

W CZO R AJ w  h a ll spo rto ­
w e j rozegrane zosta ły  dw a 
sp o tka n ia  w  p iłce  ręcznej. 
W m eczu d ru żyn  kob iecych  
G dańsk p o ko n a ł Szczecin 
9:6. S zcze c in ian k i w ykaza ­
ły  zastraszające b ra k i k o n ­
d ycy jn e . W y ró ż n iły  się P io  
tro w s k a  i  S ędz ikow ska .

M ECZ d ru ż y n  m ęsk ich  
s ta l na znacznie w yższym  
po z iom ie . P ie rw szy  zespół 
W ybrzeża „n a s z p ik o w a n y ”  
rep re zen tan ta m i k ra ju  po­
k o n a ! po  c ie ka w e j grze 
W ybrzeże n  21:14. W  spot­
k a n iu  ty m  k la są  d la  sieb ie 
b y l R A JC H E L — zdo byw ­
ca 9 b ram ek.

PO W CZO R A JSZYC H  me 
czach rep re zen tac ja  W y­
brzeża w y je ch a ła  na m ię­

dzyn a ro d o w y  tu rn ie j do 
B e lg rad u , ro z g ry w a n y  z o- 
k a z j i  X V I I I  ro czn icy  w y ­
zw o le n ia  m iasta . W 26-oso- 
bo w e j ek ip ie  zna lazło się 
U  szczec in iakó w : ko b ie ty  
— S ędzikow ska , M u rzyń ­
ska, Janusz. K u nce w icz, 
S z lin te r , m ężczyźn i — G ie- 
czew sk i, S zybow lcz, Iko n o  
m us, Baska, W arsam is, No 
w a k . (am )

Nowa ofiara 
ringu

L IS T A  ŚM IE R TE LN YC H  
w yp a d kó w  na  bokse rsk ich  
rin g a ch  zaw odow ych po ­
w iększy ła  się o now ą o fia  
rę. w  G eorge tow n ( b r y ty j ­
ska  G uyana) zm a rł na  r in ­
gu 26-letn i BR OW N , osie­
roca ją c  sześcioro dzieci.

B ro w n  zos ta ł zno kau to ­
w any potężnym  lew ym  
s ierpem  na g łow ę. M im o 
na tych m ia s to w e j pom ocy 
le k a rs k ie j n ie  odzyskał 
p rzyto m n ośc i.

N A  PÓ ŁTO R EJ go dz in y 
p rze d  rozpoczęciem  każde­
go pie rw szego m eczu o 
w e jśc ie  do I  l ig i .  w  p ią ­
te k . sobo le  i  n ie dz ie lę  bę­
dzie się o d b y w a ł w  h a li 
spo rtow e j tu rn ie j koszy­
k ó w k i dz iew cząt, w  k tó ­
ry m  w ezm ą u d z ia ł: M KS 
KU SY . M KS O G N IW O , M K S  
D Ą B IE  i  szkoła podst, n r  
46.

W  N IE D Z IE L E * 21 brm  w  
sali p rz y  u l. M a ło p o lsk ie j 
22, odbędą s ię  zaw ody g im  
nastyczne B ydgoszcz — 
Szczecin.

•  « •
W  P IĄ T E K  w  sa li p rzy  

n i. T k a c k ie j 52 odbędzie się 
k o le jn y  mecz te n isa  s to ło ­
wego, m iędzy A rk o n ią  a 
P o lon ia  W -w a. P oczątek o 
godz. 18.

MOSKI
< ? n fT r ä ;

S P R A W A  
10 M IN U T

—  O D  30 w rześn ia  
w szed ł w  życ ie  no w y  
ro z k ła d  ja z d y  P K P . 
D la  nas —  u czn ió w  
w ie lu  szkó ł szczeciń­
s k ic h  —  je s t o n  b a r­
dzo n ie k o rz y s tn y . Zgod  
n ie  ze s ta ry m  ro z k ła ­
dem  ja z d y  ze s ta c ji 
Szczecin  —  S k o lw in  po  
c iąg  od ch o d z ił o godz. 
7.20. P rz y ■ zastosow an iu  
szybk iego  m arszu  m oż­
na jeszcze b y ło  jakoś  
do s zko ły  zdążyć. O - 
becnie poc iąg  ten  od ­
chodz i o 10 m in u t póź­
n ie j.  N a u k a  w  szko­
ła ch  rozpoczyna  s ię  o 
godzin ie  8 i  codziennie  
spóźn iam y się. „W ta ­
je m n ic z e n i"  tw ie rd zą , 
że pociąg ten  z P o lic  
m ó g łb y  od jeżdżać o 
godz. 7. Z  ta k ie j zm ia ­
n y  i  m y  b y lib y ś m y  za­
d o w o le n i i  szko ły  n ie  
m ia ły b y  do nas p rs te n  
s j i  o spóźnien ia .

K ilk a d z ie s ią t podpi 
só w  uczn iów  ró żnych  
ś re d n ich  szkó ł szcze­
c iń sk ich .

Uwaga,
szczęśliwcy!

16 B M . o d b y ło  s ię  pu ­
b liczn e  loso w an ie  p re m ii, 
p rzyp ad a jące j na p re m io -  
w o-ob iegow e ks iąże czk i 
PK O . W  w y n ik u  losow an ia  
p re m ie  p ien iężne p a d ły  na 
następu jące n u m e ry :

P re m ie  w  w ys . 200 p ro c. 
na  w szys tk ie  n u m e ry  lo ­
sów  zakończone na  liczbę

— p re m ie  w  w ys . 100 proc. 
na  w s z y s tk ie  n u m e ry  lo ­
sów  zakończone lic z b a m i 
367 i  925;

— p re m ie  w  w ys  i 50 pro c . 
na w szys tk ie  n u m e ry  za­
kończone lic zb a m i 210, 384, 
401, 406, 429. 437. 519. 602, 676, 
758, 818, 923.

N astępne loso w an ie  k s ią ­
żeczek 16 styczn ia .

FIGI...
made
in Szczecin

JED EN  ze szczecińskich 
o g ro d n ik ó w  — p . K onstan 
t y  K o to w icz , posadz ił w  
sw o im  p rzyd o m o w ym  o - 
g ró d ku ... d rze w ko  figo w e . 
E ksp e rym en t u d a ł s ię. O - 
becnie d rze w ko  l ic z y  ju ż  
ponad 3 la ta  i  w  ty m  ro k u  
po  raz  p ie rw szy  w y d a ło  o- 
w oce : 70 do ro d n ych  f ig .

E ksp e rym e n t p . K o to w i­
cza w zb u d z ił w ie lk ie  zain­
te re sow a n ie  w ś ró d  og rod­
n ik ó w .

...W S P Ó LN IE  z K o m is ja  
T u ry s ty k i K o la rs k ie j na za 
kończen ie  tegorocznego se­
zonu tu rys tyczne go  — r -  
n ie dz ie lę  — 21 bm . o god: 
11 nad jez. A rk o n k a . W  p ro  
g ra m ie  różne zabawy i kon  
k u rs y  tu rys tyczn e .

Z b ió rk a  tu ry s tó w  o 
dż in ie  9.30 p rzy  B ra m ie  
P o rto w e j.

c ię cych  z „m is ia ”  i  „b a  
ra n k a ”  p o k ry te  zostaną 
p rzez  szczecińską s p ó ł­
dzie lczość, k tó ra  uszy je  
je  z m a te r ia łó w , k tó re  
h u r to w n ia  n ie d a w n o  o- 
trz y m a ła .

B A R D ZO  dobrze  zapo­
w iad a  s ię  zaopatrzen ie w 
dz ie w ia rs tw o . M a być 
w szys tko  poza w y ro b a m i z 
e la s tilu  — d a m s k im i i  dzie­
c ię c y m i ra jtu z a m i, m ęsk i­
m i s k a rp e tk a m i — i  n ie ­
k tó ry m i try k o ta ż a m i. Vi 
ty c h  dn iach W PTO  o trz y ­
m ało  tra n s p o rt w y ro b ó w  z 
N R D . Jest to  p rze w a żn ie  
c iep ła  b ie lizn a  m ęska i  dam  
s ka  (w  ty m  ró w n ie ż  prze ­
c iw re um atyczna ), pończo­
chy , n ieco sw e tró w  m łodz ie  
żow ych, w szys tko  w a rto śc i 
3 400 tys . z ł. K o le jn y  tra n s  
p o r t  b ie liz n y  i  pończosz- 
n ic tw a , w a rto ś c i 7 m in  z ł 
na de jdz ie  n iebaw em .

O gó lna  w a rto ś ć  to w a ­
ró w  o fe ro w a n y c h  przez 
naszą h u r to w n ię  odz ie ­
żow ą do sp rzedaży  7/ 
o s ta tn ic h  trz e c h  m ie s ią ­
cach tego ro k u  w y n o s i 
107 m in  430 tys . zł.

A  w ię c  p rz y g o tó w u j-  
m y  p ie n ią d z e ! H a n d e l 
s z y k u je  ró żn e  sposoby 
skuszen ia  nas do z a k u ­
pów . W  sk lepach, a  ta k ­
że p rzed  seansam i w  k i  
nach, będą s ię  o d b y w a ły  
p okazy  odz ieży, w  w ię k  
szych sk lepach  k ie rm a ­
sze i  sp rzedaż p re m io ­
w a . (aż)

amúuiE

D Z IŚ  o- godz. 18 zostan ie 
o tw a rta  v / K lu b ie  P la s ty ­
k ó w  A m a to ró w  W D K  w 
Z a n iku  w ys taw a  zb io row a 
p la s tykó w -a m a to ró w .

JU TR O , 19 bm . o godz. 
19 w  sa li K lu b o w e j Z am ku 
odbędzie s ię ko le jn a  im ­
preza z c y k lu :  „G lo b tro te ­
rzy  są w ś ró d  nas” . Jan 
DR O H O JO W SKI, b. d ługo­
le tn i am b asa do r p o ls k i 
w  M eksyku , a u to r  ks iążk i 
„M e k s y k  bogów , k rzyża  i  
d o la ró w ”  spo tka  się ze słu 
ehaczam i,

Grosik do grosika
rośnie in SKO
- w miliony złotych

O S Z C Z Ę D Z A N IA  m oż 
na s ię  nauczyć  w  k a ż ­
d ym  w ie k u , a le  czym  
w cze śn ie j, ty m  ła tw ie j.  
T a k ie g o  zd an ia  je s t 80 
proc. u c z n ió w  w  naszym  
w o je w ó d z tw ie . T y le  bo­
w ie m  d z ie c i je s t cz ło n ­
k a m i S zko ln ych  Kas 
O szczędności.

S U M Y  zaoszczędzo­
n ych  p ie n ię d zy  w a h a ją  
s ię  g w a łto w n ie  na prze 
ło m ie  w a k a c ji z ro k ie m  
s zko ln ych . N a jw ię c e j 
oszczędności je s t w  
k w ie tn iu ,  z w y k le  oko ło  
5— 6 m ilio n ó w  z ło tych . 
P rzed  w a k a c ja m i ucz­
n io w ie  p o d e jm u ją  p ie ­
n iądze  i  p rzeznacza ją  je  
na obozy, sp rzę t s p o rto ­
w y  i  w y c ie c z k i. A le  
n a w e t w  czasie f e r i i  
k s ią że czk i n ie  są p u ­
ste. O gółem  zo s ta je  po ­
nad 1,5 m ilio n a  zł. 
N ie k tó rz y  u czn io w ie  po 
s ta n o w ili bo w ie m  n ie  
po d e jm o w a ć oszczędno­
ść! d o p ó k i n ie  ukończą 
szko ły . T a k i z w ycza j 

| w p ro w a d zo n o  np . w  
I G ry f in ie .

P K O  celem  w y ro b ie ­
n ia  w  dz ieciach- c ie rp l i  
w o śc i w p ro w a d z iło  ko n  
k u rs y  d łu g o fa lo w e g o  0 - 
szczędzania co n a j­
m n ie j p rzez 4 m ies iące  
ro k u . D la  zw ycięzców  
p rz e w id z ia n e  są n a g ro ­
d y  in d y w id u a ln e . M ogą 
s ię  o  n ie  ub ie g a ć  ró w ­
n ie ż  ca łe  zespo ły  dzieci. 
W  ty m  w y p a d k u  oprócz 
oszczędzania trze b a  się 
w yk a z a ć  u izą d za n ie m  
im p re z  o te m a tyce  
SK O .

P on iew aż d z ie c i, zw ła  
szcza z I  i I I  k la s  czę­
sto gub ią  ks iążeczk i 
oszczędnościowe, w p ro ­
w adzono  w  k lasach  sy­
s tem  n o to w a n ia  w k ła ­
d ów  na sp e c ja ln ych  fo r  
m u la rza ch . K a r tę  z b io r­
czą i  g łów ną  ks iążeczkę  
Dosiada nau czyc ie l opie 
k u ją c y  s ie  S K O . k tó rv  
osobiście  d o ko n u je  wszel 
k ic h  w p ła t  i  w y p ła t. 
Rodzice rą f.ta rg n ió n ych  
pociech m ogą w ię c  być 
sp o ko jn i, że oszczędno 
śc i n ie  przepadną.

(B)

K U R IE R  w  S T R O N A  5

m m m ,
PROPONUJE

P IS A L IŚ M Y  swego czasu w  
i,K u rie rz e ”  na  te m a t m o ż liw o  
ści zagospodarow ania z b io rn i­
ka  pogazowego na  N iebusze- 
w ie . W ysuw ano p ro je k ty  u ru ­
cho m ie n ia  ta m  s a li w id o w isko ­
w e j, k in a , basenu p ływ a ck ie go  
lu b  sa li s p o rto w e j z r in g ie m . 
Ja k  do tąd n ie  o trz y m a liś m y  
żadnych p ro p o z y c ji a n i uw ag 
w  te j sp ra w ie . R ozebran ie o l­
b rz y m ie j b u d o w li w ym a ga  po­
n ie s ien ia  w ie lu  ko sz tów  i 
p ra w d op od ob n ie  zaadaptow a 
n ie  je j  n a  ja k iś  spo łeczny cel 
będzie kosz tow ało  n ie w ie le  
w ięce j n iż  rozb ió rka .

O s ta tn io  d y re k to r  Z ak ła dó w  
G a zo w n ic tw a  O kręg u  Szczecin 
sk iego m g r  E d w ard  J A K U T IS  
w y s u n ą ł no w ą  p ro po zyc ję . P ro  
p o n u je  m ia n o w ic ie  zaadapto­
w an ie  z b io rn ik a  na  cen tra ln e  
garaże sam ochodowe. C hodzi 
n a tu ra ln ie  o p ię tro w e  garażo­
w a n ie  sam ochodów  osobow ych. 
G d yb y  po d ję to  s ię  re a liz a c ji 
tego p o m ys łu  m ożę nareszcie 
Szczecin m ia łb y  garaże z p ra w  
dziw ego zdarzen ia , a p ry w a tn i 
posiadacze sam ochodów  o- 
de tch n ę lib y  z ulgą.

W szys tk ich , k tó rz y  chc ie lib y  
się na  te n  te m a t w ypo w ie dz ie ć  
p ro s im y  o l is ty .  P ro s im y  ta k  
że in ż y n ie ró w  z B iu r  P ro je k ­
to w y c h  o ew e n tu a ln e  rozw iąza 
n ia  i  op in ie . (w it)

100 nowoczesnych
Urzędów
Pocztowych

P R ZE D  k ilk u n a s tu  d n ia m i odda 
no  do u ż y tk u  no w e  i  e leganck ie  
pom ieszczenia U rzędu  P ocztow e­
go p rzy  u l.  B ogu rodz icy . N o w o ­
czesność i  p ra w id ło w e  rozw iąza ­
n ia  fu n k c jo n a ln e  w k ro c z y ły  na 
dob re  do tra d y c y jn ie  u trz y m y w a  
n ych  do tychczas  u rzędów .

D y re k c ja  O k rę g o w a  P oczt i  T e  
le g ra fó w  o b e jm u ją ca  sw ym  zarzą 
dem  d w a  w o je w ó d z tw a : szczecin 
sk ie  i  k o sza liń sk ie  zm o d e m izo w a  
ła  ju ż  100 sw ych  p la có w e k . Za­
tru d n io n o  n a w e t spec ja lnego p la ­
s tyka , k tó ry  sp e c ja liz u je  się w  
u rządzan iu  w n ę trz  U rzę d ó w  Pocz 
to w ych . W  p la n a ch  zak ładana 
je s t w  n a jb liż s z y m  czasie m oder 
n iza c ja  następnych  40 p ląpów ek. 
W  Szczecinie unow ocześnione bę 
dą  w n ę trz a  u rzędów  p rz y  u l i­
cach : P ocz tow e j, R ooseve lta ,
D ubo is  i  A l.  P ias tów .

(w it )

S Z Y B A

W  B U D Y N K U  p rz y  u l. W ą s k ie j 
1 od  w ie lu  ty g o d n i b ra k u je  szy­
b y  w  d rz w ia c h  w e jśc io w ych . In ­
te rw e n c je  lo k a to ró w  t ra f ia ją  w  
próżn ię . S p ra w ą  tą  n ie  in te re su je  
się w ła ś c iw y  A D M  (m ieszczący  
s ię  p rz y  u l.  N ie d z ia łko w sk ie g o ), 
a n i dozorca.

M im o , że m ieszkańcy  pos iada ją  
k lucze  od d rz w i w e jśc io w ych  na  
n ic  zda się ic h  za m yka n ie  (zresz­
tą  dozorca n ig d y  o ty m  n ie  pa­
m ię ta ) i  ro zm a ite  in d y w id u a  urzą  
dza ją  sobie h o te l w  pomieszcze­
n ia ch  p iw n iczn ych .

D z ie c i bo ją  się w ieczorem  w y ­
chodzić  na k la tk ę  schodoicą. 
„ Goście”  brudzą  i  kszta łcą  się 
„m o w ą  w ią za n ą ".

W szys tk iem u  ic in n a  je s t szyba, 
k tó rą  w y t łu k ł k iedyś  przeciąg...

(w it.1

P O R A D Y  P R A W N E

B A . SZC ZEC IN . M ove Pan z łożyć 
w n io sek  do  Sądu P o w ia to w e go  w łaś­
ciw ego d la  po łożenia n ie ru cho m ośc i 
o założen ie ks ięg i w ieczys te j d la  par« 
c e li s ta n o w ią ce j Pana w łasność.

J .K . A . S-ZCZECIN. T ru d n o  n a r t  
z rozu m ie ć dlaczego do te j p o ry  n ia  
za w ia d o m ił Pan M i l ic j i  lu b  P ro k u ­
ra to ra  o d o kon an ych  dw óch napa­
dach i groźbach. W  ka żd ym  raz ie , 
n ieza leżn ie  od so ra w y  roz liczeń  spó ł­
k i.  na leży zaw ia do m ić  P ro k u ra tu rę  
o zach ow a n iu  sie w sp ó ln ika . Sp raw ę 
rozw iąza n ia  sp ó łk i i roz liczeń  f in a n ­
sow ych m ożna u re g u lo w a ć  na d ro ­
dze sadow e j, je ż e li n ie  m ożna ic h  
z a ła tw ić  po lub ow n ie .

W Y D A W C A t Szczecińskie W yd a w n ic tw o  P raso w e  RSW  „P R A S A *’  w Szczecinie. R E D A K C JA  * A D M IN IS T R A C JA : Szczecin. pL H o łd o  P ru sk ie g o  8; red ag u je  Ko legium .
TELE FO N Y : c e n tra la  430-21, se k re ta r ia t red. naeze inego 457-41; zastępca re d a k to ra  naczelnego 478*21; se k re ta rz  re d a k c ji 128-33, s e k re ta r ia t’ te chn iczn y  430-21 (w e w n  MJ; d z ia ł m ie js k i 
4*2-35; d z ia ł m o rsk i 462-35; dz ia ) tą czno ic i z c z y te ln ik a m i 450-21; d z ia ł sp o rto w y  427-77; B iu ro  Ogłoszeń 344-44; re d a kc ja  po ranna (po g o d Ł  6) 378-91; da leko p isy  425-14. W szelk ich in fo r ­

m a c ji w  sp ra w ie  p re n u m e ra ty  ud z ie la ją  p lacó  w k | „R u c h u ”  I Poczty.
Szczecińskie Z a k ła d y  G ra fic zn e  s _4



E R S P E K T Y W Y
PORTÓW

POMOCNICZYCH
A K T Y W IZ A C J A  PO R 

T O W  W  M A L B O R K U  I  
E L B L Ą G U  M A  P R Z E D  
S O B Ą  S Z E R O K IE  P E R ­
S P E K T Y W Y . P IE R W ­
S Z Y , N IE W Ą T P L IW Y  
S U K C E S  M O Ż N A  J U Z  
O D N O T O W A Ć  W  M A L  
B O R K U : O B R O T Y
P R Z E Ł A D U N K O W E  
N A D  N O G A T E M  W Y ­
N IO S Ą  W  BR. 35 T Y S . 
T O N  R O Ż N Y C H  TOW .A 
R O W . A  P R Z E C IE Ż  J E ­
S ZC ZE  W  U B.R . I  W  
P O P R Z E D N IC H  L A ­
T A C H  P R Z E Ł A D U N K I 
R O C ZN E  N IE  P R Z E ­
K R A C Z A Ł Y  6 —  8 T Y S . 
T O N . O Z N A C Z A  T O ,

Podmuch 
od morza

Z E  S P O Ł E C Z N A  I N I ­
C J A T Y W A , P O D JĘ T A  
W  1961 R. P R Z E Z  K O ­
M IS J Ę  G O S P O D A R K I 
M O R S K IE J  I  W O D N E J 
W R N  W  G D A Ń S K U  
P R Z Y N IO S Ł A  W  E F E K  
C IE  K O N K R E T N E  R E ­
Z U L T A T Y . G D Y Ż  P O ­
T E M  T Y M  Z A IN T E R E ­
S O W A Ł Y  S IĘ  C E N T R A  
L E  H A N D L U  Z A G R A ­
N IC Z N E G O . S P E D Y ­
TO R , P O R T  M O R S K I 
W  G D A Ń S K U  I  R E ­
SO R T Ż E G L U G I.

Ż eg luga  G dańska , w  
k tó re j g e s tii z n a jd u je  
się p o r t w  M a lb o rk u , za 
w a r ła  o s ta tn io  um ow ę z 
Z a k ła d e m  E k s p o rto w o - 
Im p o r to w y m  S p ó łd z ie l­
n i O g ro d n iczych  i  P rzed 
s ię b io rś tw e m  S k ła d o w a ­
n ia  T o w a ró w  h a n d lu  
zagran icznego na u d o ­
s tę p n ie n ie  te re n u  na w y  
b u d o w a n ie  w  p o rc ie  m a  
gazynów . P o z w o li to  na 
znaczne zw iększen ie  o -  
b ro tó w  w  p o rc ie , g d yż  
będzie on  d ysp o n o w a ł 
o d p o w ie d n ią  ilo ś c ią  po ­
w ie rz c h n i sk ła d o w e j.

Is tn ie ją c y  po te nc ja ł 
e ksp lo a ta c jrjn o  -  techn icz­
n y  p o rtu  zostan ie w  na j 
b liższym  czasie w zm oc­
n io n y  d źw ig am i d ro b n i­
cow ym i. s z ta p la rka m i, po 
m ocn iczym  • sprzę tem  do 
zm echan izow anego prze­
ła d u n ku  i  in .  Pow ażną 
pom oc o ka za ły  M a lbo rsk ie  
Z a k ła d y  Roszarn icze, któ 
re  od s tą p iły  d la  po trzeb 
rozb udow ującego sie po r 
tu  dość d u ży  o d c ine k  go 
to w e go  nabrzeża betono­
w ego o raz te re n y  nada­
jące  się pod budow ę m a­
gazynów . Po raz  p ie rw ­

szy w  h is to r ii p o w o je n ­
n e j p o r tu  masa to w a ro ­
w a n a p ływ a  w  bardzo 
znacznych ilośc iach  i  to  
z k r ó tk im  te rm in e m  je j 
„p rz e ro b ie n ia ” . Do końca 
ro k u  trzeb a  będzie prze 
ład ow a ć  m . in .  ok . 10 ty s . 
to n  as fa ltu , 6 ty s . to n  
b u ra k ó w  c u k ro w y c h , 4 
ty s . to n  c u k ru , 3 ty s . ton 
z iem n ia kó w  i 2 ty s . to n  
s ło m y  kon op ne j.

Inacze j p rz e d s ta w ia  
s ię  sp ra w a  u ru c h o m ie ­
n ia  p o r tu  w  E lb lą g u . 
N ie s te ty , n ie w ie le  jesz­
cze z rob iono , a b y  u m o ­
ż l iw ić  p rz e d s ię b io rs tw u  
..Żeg luga  G dańska”  p od ­
ję c ie  d z ia ła ln o śc i w  dzie  
d ż in ie  a k ty w iz a c ji ła ­
d u n k ó w  d la  tam te jszego 
p o rtu  rzecznego. D o tych  
czas P Z Ż  n ie  z g ło s iły  
żadnych  re z e rw  sk ła d o ­
w ych , a przec ież o  ich  
is tn ie n iu  m ó w i się od 
daw na . N a leży  w ię c  
przypuszczać, że m ie j­
scowe w ładze  te renow e  
n ie  dość e n e rg iczn ie  za­
b ie ra ją  się do sp raw y.

W  te j  s y tu a c ji,  g d y  
n ie  m a k o o rd y n a to ra , 
k tó ry  m ó g łb y  pogodzić 
in te re s y  w s z y s tk ic h  do ­
tychczasow ych  u ż y tk ó w  
n ik ó w  na nabrzeżach i 
te renach  daw nego (w  o- 
k re s ie  m ię d z y w o je n n y m ) 
p o rtu  e lb ląsk iego , s łusz­
ne są p rz y g o to w a n ia  K o  
m is j i  G o sp o d a rk i M o r ­
s k ie j i  W o d n e j W R N  w  
G da ń sku  do o d b yc ia  w  
E lb lą g u  ses ji w y ja z d o ­
w e j, pośw ięcone j w y łą c z  
n ie  re a k ty w o w a n iu  p o r­
tu . (Z A P )

f  Z A N IE C Z Y S Z C Z A N IE  w o d y  
•  m o rs k ie j pozosta łośc iam i ro *  
i p y  i  p ro d u k tó w  n a fto w y c h  
1 przez o k rę ty , szczególn ie przez 
f  ta n ko w ce  s ta no w i ja k  w iad o - 
fm o  p ra w d z iw ą  k lęskę  n ie  t y l  
i  k o  d la  ryb o łó w s tw a , a le  ró w - 
Y n ież  d la  z d ro w ia  m ie szkań - 
f c ó w  w ię ikszych m ia s t p o rto -  
e w y c h , a n a w e t m n ie jszych  
¿ os ie d li n a dm o rsk ich . O s ta tn io  
j w  L o n d y n ie  zebrała się m ię - 
T dzyn a rod ow a  ko n fe re n c ja , k tó  
f r a  z re w id o w a ła  pos ta no w ie n ia  
¿ k o n w e n c ji za w a rte j w  te j spra 
1 w ie  w  ro k u  1954 i  rozsze rzy ła  
\  obszary m orza, na k tó ry c h  
f  zakazano w ypuszczan ia  do w® 
¿ d y  ja k ic h k o lw ie k  pozostałości 
i  p ro d u k tó w  n a fto w y c h . D o ty -

Walka 
o czy­
stość 
morza

czy  to  g łó w n ie  m y c ia  z b io rn i­
k ó w  ta n ko w có w  do przewoże­
n ia  p a l iw  p ły n n y c h .

O becn ie s tre fa  zakazana roz  
ciąga się w  zasadzie na pas 
p rzyb rze żn y  o szerokości 50 
m i! m orsk ich . Na A t la n ty k u  
P ó łno cnym  i na M orzu" Ś ród­
z ie m n ym  pas te n  je s t szerszy 
1 do chodz i do  100 m il. C ała 
po w ie rzch n ia  M orza P ó łnocne 
go i, co d la  nas je s t na jw aż­
nie jsze , B a łty k u , została ob ję ta  
zakazem . D otychczas zakazy 
te go  ro d za ju  o b o w ią zyw a ły  
ta n ko w ce  o w y p o rn o ś c i, po ­
nad 500 to n , w e d łu g  n o w ych  
prze p isów  do tyczą  w szys tk ich  
ta n k o w c ó w  o w ypo rn ośc i dc 
nad 150 to n . (S .K

■1

B A J K A Ł  —  n a j­
w iększe  je z io ro  s ło d ­
kow odne A z j i  po łożo  
ne w  ś ro d k o w e j Sy­
b e r ii m a  obszar 
34 239 km  k w . i  jes t 
n a jg łę b szym  na św ię ­
cie (do  1523 m  g łębo  
kości).

Jez io ro  B a jk a ł za­
w ie ra  bardzo  c ie ka ­
w ą faunę. W ie le  je j  
g a tu n k ó w  pochodzi z 
O ceanu Lodow atego, 
z k tó ry m  łą czy  B a j­
k a ł rzeka  A n g a ra , do 
p ły w  Je n ise ju . N a j­
cenn ie jszą  ry b ą  ło  w io  
ną  tu ta j je s t o m u l 
b a jk a ls k i,  r z a d k i ga­
tu n e k  sie i.

N A  Z D J Ę C IU : ob ­
f i t y  p o łó w  b ryg a d y  
ry b a k ó w  M ic h a ła  L E -  
L IK O W A .

(C A F )

N A  Z D J Ę C IU : o- 
m u le  p ieczone na  
w o ln y m  o g n iu  sm a­
k u ją  w y b o rn ie .

(C A F )

ŁOWIMY 
NA B A JK A LE

I .  G O i-O S O W S K I

PR/IKŁAD* 5ŁIUDIUIW ICI «SKBtfeW &ć

JE J P E W N O Ś Ć  zm u s iła  m n ie  do zas ta n o w ie n ia , 
t o  to  w szys tko  m o g ło  znaczyć? C h yb a  s ta ru sz­
ce  n ie  d o p isa ła  pam ięć . P o s ta n o w iłe m  je d n a k  
pos łuchać je j  ra d y  i  odna leźć H a lin ę  N a l i -
(WB^.iO.

N a  u l ic y  o c z e k iw a ł m n ie  w n u k  J e w d o w k ii.
—  Pan n a p ra w d ę  p ra c u je  w  gazecie? —  sp y ­

t a ł  p o n u ry m  głosem .
—  T a k .
—  Proszę pokazać le g ity m a c ję .
P okaza łem .
Z w ra c a ją c  m i ją  m ru k n ą ł.
—  O bo w ią za n y  je s te m  w ie rz y ć . A le  je ś li rz e ­

cz y w iś c ie  poszu ku je  pan  ja k ie jś  k o b ie ty , to  d la ­
czego n ie  da p an  og łoszenia do  gaze ty , że p ro s i 
6 ię  osoby, k tó re  w ie d zą  coś o z a g in io n e j, a b y  
n a ty c h m ia s t n a p is a ły  do re d a k c ji?  N ie d a w n o  
¡czyta łem  coś podobnego w  gazecie...

P o d z ię ko w a łe m  za dob rą  ra d ę  i  poszedłem  
fclo b iu ra  adresowego.

P odano m i ta m  a d re sy  trze ch  ro d z in  o naz­
w is k u  N a liw a jk o ,  m ie s z k a ją c y c h  w  o k o lic y  f a ­
b r y k i  im . K a lin in a .  S zyb ko  u s ta liłe m , że d w ie  
7. ty c h  ro d z in  n ie  m a ją  n ic  w sp ó ln e g o  z  in ­
te re su ją cą  m n ie  s p ra w ą . P o zo s ta w a ł o s ta tn i 
adres. D rz w i o tw o rz y ła  m i m ło d a  dz iew czyna .

—  N a liw a jk o ?  T o  ja .
M ia ła  m n ie j w ię c e j os iem naście  la t  i ,  oczy­

w iś c ie , n ie  m o g ła  b y ć  zam ężna w  1942 roku . 
Z d a łe m  sobie z tego  sp ra w ę  i zm ęczonym , z re ­
zy g n o w a n y m  g łosem  D o w iedz ia łem , iż  poszu ku ję

H a lin y  N a liw a jk o ,  k tó ra  w  czasie o k u p a c ji 
m ie szka ła  tu ta j razem  ze sw ym  m ężem . B y łe m  
p rz y g o to w a n y  na to , że dz ie w czyn a  p o w ie : „T o  
p o m y łk a ” . P o w ie d z ia ła  je d n a k :

—  Proszę  w e jść.
W  p o k o ju  jeszcze ra z  w y ja ś n iłe m  o  ko g o  m i 

chodzi.
O d p o w ie d z ia ła :
—  R ozum iem . P an m ó w i o m o je j c io tce.
N a jb a rd z ie j z d u m ia ło  m n ie , że w  ogóle ja k a ś

H a lin a  N a liw a jk o  rze czyw iśc ie  is tn ia ła , a n ie  
b y ła  ty lk o  tw o re m  w y o b ra ź n i s ta re j s a n ita r iu s z ­
k i.

—  C zy  le ża ła  w  s z p ita lu  w e  w rz e ś n iu  1912 
ro ku ?

—  T a k . Z a w io z ła  ją  do sz p ita la  Z a cha row a . 
M ie s z k a ły  tu ta j  razem . W  zesz łym  ro k u  Z acha ­
ro w a  p rz e p ro w a d z iła  się do C Jiabarow ska. T y lk o  
c io c ia  H a lin a  n ie  b y ła  zam ężna.

—  Co?
—  W ie m  o ty m  z  ca łą  pe w n o śc ią ! P rz y je c h a ­

ła m  tu ta j w  1957 ro k u . M a tk a  m o ja  u m a rła  
da w n o , a o jc ie c  z g in ą ł na fro n c ie . W  je g o  p a ­
p ie ra c h  zn a la z ła m  adres c io tk i H a lin y .  N a p i­
sa łam  lis t .  O d p o w ie d z ia ła  m i Z a ch a ro w a , za - 
w id a m ia ją c , że c io tk a  z g in ę ła  w  czasie  w o jn y . 
P ro s iła , a b y m  p rz y je c h a ła  i  z a b ra ła  rzeczy 
c io tk i.  W ła śn ie  u k o ń c z y ła m  szkołę. P rz y je c h a ­
ła m  w ię c  tu ta j,  w s tą p iła m  na u n iw e rs y te t  i  za­
m ie s z k a ła m  w  ty m  p o ko ju .

—  A  co w ia d o m o  o H a lin ie  N a liw a jk o ?
—  Z a ch a ro w a  o p o w ia d a ła  m i,  że w e  w rz e ś n iu  

1942 ro k u  H a lin a  za ch o ro w a ła  na ty fu s  p la ­
m is ty . O d w io z ła  ją  do szp ita la . Po m ies iącu  
Z a ch a ro w a  p rzysz ła  d o w ie d z ie ć  s ię  o je j  s tan ie . 
W  k a n c e la r ii s z p ita la  p o w ie d z ia n o  je j,  że H a ­
l in a  op u śc iła  s z p ita l na p o czą tku  p a źd z ie rn ika  
Z a ch a ro w a  b y ła  zd u m io n a . D laczego n ie  w r ó ­
c iła  do dom u? D o ką d  poszła? A d m in is tra c ' 
sz p ita la  n ic  n ie  w ie d z ia ła . O zw ra c a n iu  s ię  •' 
n ie m ie c k ie j p o l ic j i  n ie  b y ło  m o w y . Zacharov, 
p o m y ś la ła , że p rę d ze j czy p ó ź n ie j H a lin a  d 
o  sobie znać. C io tk a  z n ik ła  je d n a k  bez śladu ... 
P o  w y z w o le n iu  ja k iś  p ra c o w n ik  szp ita la  po­
w ie d z ia ł Z a c h a ro w e j, że H a lin a  n a leża ła  do 
p o d z ie m n e j o rg a n iz a c ji w a lczą ce j z  o k u p a n ­

ta m i. D o szp ita la  p rz y je c h a ł po n ią  k to ś  z o d ­
d z ia łu  p a rty z a n c k ie g o  i  z a w ió z ł do lasu . Ż a d ­
n ych  in n y c h  szczegółów  n ie  znał.

—  J a k  n a z w is k o  tego p ra c o w n ik a  szp ita la?  
B y łe m  zaskoczony tą  d z iw n ą  h is to r ią .

—  Z a ch a ro w a  p o w ie d z ia ła  m i ty lk o ,  że b y ł to  
fe lcze r. Po w y z w o le n iu  poszedł na  f r o n t .  P o d ­
czas ro z m o w y  z n ią  b y ł w  m u n d u rze .

—  N ie  p ró b o w a ła  p a n i d o w ie d z ie ć  s ię  czegoś 
w ię ce j o los ie  sw e j c io tk i?

—  P o  p rz y je ź d z ie  p ró b o w a ła m . N ik t  o  n ie j
je d n a k  n iczego n ie  w ie d z ia ł.  P raw d o p o d o b n ie  
w a lc z y ła  w  p a rty z a n tc e  i  zg inę ła . x

—  ■•Sądzi p a n i, że ó w  fe lc z e r  p o w ie d z ia ł J  
p raw dę?

—  Po cóż m ia łb y  o szu k iw a ć  Z acharow ą? 
C io tk a  H a lin a  doskona le  na d a w a ła  s ię  do p a r ­
ty z a n tk i.  Z a ch a ro w a  m ó w iła  m i,  że c io tk a  b y ła  
a k ty w n ą  ko m so m o łką . P ra c o w a ła  ja k o  s te w a r­
dessa na l i n i i  lo tn ic z e j do M o s k w y . Z n a ła  d o ­
brze n ie m ie c k i.

W  g łos ie  w y c z u łe m  urazę . Z ro z u m ia łe m , że 
dz iew czyna  je s t du m n a  ze sw e j c io tk i,  k tó ra  
zg inę ła  w  p a rty z a n tc e  i  n ie  ch c ia łe m  u rażać je j  
sw y m i w ą tp liw o ś c ia m i. W szys tko  b y ło  z u p e ł­
n ie  p raw dopodobn e . W id o czn ie  H a lin a  N a li­
w a jk o  rze czyw iśc ie  poszła  do p a r ty z a n tk i z cz ło ­
w ie k ie m , k tó re g o  po n ią  p rzys ła n o . Co to  
w szys tko  m ia ło  w spó lnego  z L u d m iłą  Z a jk o w -  
ską?

—  D z ię k u ję , —  p o w ie d z ia łe m . — Je ś li d o ­
w ie m  się Czegoś o los ie  p a n i c io tk i to  z a w ia ­
dom ię  pa n ią . Jeszcze jedno... W yc ią g n ą łe m  fo -  
f o g ra fię  i  p o kaza łem  dz ie w czyn ie . —  C zy ta

nb ie ta  je s t podobna do H a lin y ?
— N ie  w ie m . N ig d y  n ie  w id z ia ła m  c io tk i 
’ iny .
w estchnąłem  i  pożegna łem  się.
'-zez  następne dw a  d n i razem  z A n to n o w e m

w ygotow yw ałem  s p o tk a n ie  z c z y te ln ik a m i.
ierw sze m ia ło  się odbyć  w  sobotę.
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E łH E H
P O R T O W Y  K O N K U R S

R A C J O N A L IZ A T O R S K I

PO R T g d a ń sk i o g ło s ił b łyska ­
w ic z n y  ko n k u rs  na na jlepszego  
ra c jo n a liz a to ra . W  ko n ku rs ie  m a­
ją c y m  na ce lu  pobudzenie in ic ja ­
ty w y  p ra c o w n ik ó w  p o rto w y c h  t  
o żyw ie n ie  ru c h u  ra c jo n a liz a to r­
skiego bierze u d z ia ł w ie lu  p o rto w  
ców . Szereg zgłoszonych ju ż  po­
m y s łó w  do tyczy  u sp ra w n ie n ia  
p rz e ła d u n k u  oraz  n o w e j techno­
lo g ii i  o rg a n iz a c ji p rac  p rze ła d u n  
k o w ych , przysp ieszen ia  o bs ług i 
s ta tk ó w , oszczędności m a te r ia ło ­
w ych  itp .

„R A D U G A ”  —

P IE R W S Z Y  R A D Z IE C K I  

P O D U S Z K O W IE C

W  S T O C Z N I w  S o rm o w ie  zo­
s ta ł zb u d o w a n y o s ta tn io  p rzeka ­
zany  do p ró b  eksp lo a ta cy jn ych  
p ie rw szy  ra d z ie ck i poduszkow iec. 
Przedn ia  część poduszkow ca p rz y  

po m in ą  ka b inę  sam olo tu , w  k tó ­
r e j  z n a jd u ją  się u rządzen ia  i  p rz y  
b o ry  n a w ig a c y jiw . M o to ró w k a  o - 
b liczana  je s t na  5 pasażerów  i  
może się poruszać n a w e t na n a j­
b a rd z ie j p ły tk ic h  w odach, a w  ra  
z ie  po trzeb , w y jś ć  na  brzeg rz e k i 
lu b  je z io ra . P oduszkow iec posia­
da d w a  s i ln ik i sam o lo tow e  i  m o­
że ro z w ija ć  szybkość w ynoszącą  
120 k m  na godzinę. N azw a p ie rw  
szego radz ieck iego  poduszkow ca  
b rz m i „R aduga” , co w  ję z y k u  p o i 
s k im  oznacza „T ęcza".

J A P O N IA  B U D U JE

W O D O L O T Y

W  BR. SZER EG  k ra jó w  na  
św iec ie  rozpoczęło u  s ieb ie  budo­
w ę  w o d o lo tów . P rzy  o k a z ji n a le ­
ży p rzyp o m n ie ć , że p ie rw szy  w o ­
d o lo t b y ł zb u d o w a n y w  ZSR R  
przed  p a ru  la ty . O s ta tn io  stocznie  
ja p o ń sk ie  p o d ję ły  się budow y  
czterech w o d o lo tó w  pasażersk ich , 
z k tó ry c h  trz y  s ta tk i z a m ó w ił a r ­
m a to r k ra jo w y , a je d e n  —  an ­
g ie lsk i.

Japońsk ie  w o d o lo ty  m a ją  d łu ­
gość 20,75 m , szerokość 4,8 m . 
P rze w id yw a n a  szybkość w y n ie ­
sie 75 km  na  godz. Ilo ść  m ie jsc  
—  76. Zapasy p a liw a  będą w y s ta r  
czaty na  600 k m  p ły w a n ia .

„ B IA Ł A  F L O T A ”  N R D  —

W  P E Ł N I S E ZO N U

„ B IA Ł A  F L O T A ”  N ie m ie c k ie j 
R e p u b lik i D e m o kra tyczn e j dyspn  
nu  je  obecnie 32 je d n o s tk a m i, k tó  
re  m a ją  p rzew ieźć  w  ro k u  bieżą­
cym  ponad p ó łto ra  m ilio n a  pasa­
że rów . N ie d a w n o  oddano  do eks­
p lo a ta c ji d w ie  now e je d n o s tk i —  
„ Seeadler”  i  „ Seestern” , zbudow a  
ne w  s toczn i b e r liń s k ie j;  o tw a r to  
ró w n ie ż  k i lk a  n o w y c h  l i n i i  żeg lu  
gow ych.

N R D  K U P U J E  T O N A Ż

U Ż Y W A N Y

P O W A Ż N E  zakupy  tonażu  uży  
w anego poczyn ione  przez f lo tę  
h a n d lo w ą  N R D  u m o ż liw iły  je j  
zw iększen ie  tonażu do 400 tys. 
D W T . Począ tkow o os iągnięcie  ta ­
k iego s tanu  p rz e w id y w a n o  dopie  
ro  o ko ło  1964/65 ro ku .

6 D U Ż Y C H

S T A T K Ó W  P A S A Ż E R S K IC H

D L A  ZS R R  Z  N R D

Z A M Ó W IE N IE  na duże s ta tk i 
pasażerskie, k tó re  Z w ią ze k  R a­
d z ie ck i z ło ż y ł w  S toczn i im . M . 
Thesena w  W ism arze , o b e jm u je  
ostatecznie 6 s ta tk ó w  o pojem noś  
c i po 19 tys. B R T  (728 m ie jsc  pa­
sażerskich w  k la s ie  tu rys tyczn e j). 
B udow a p ie rw szego s ta tk u  będzie  
ju ż  w k ró tc e  rozpoczęta.

Będą to s ta tk i sześciopokłado- 
w e z s iło w n ią  na ś ródokręc iu . 
Długość ic h  w yn ie s ie  174,4 m , 
szerokość  — 23,6 m , wysokość bo 
czna  —  13,4 m , zanurzen ie  —  8 
m . U rządzen iem  n a pędow ym  bę­
dą d w a  s i ln ik i ty p u  M A N  p ro ­
d u k c j i  N R D  o m ocy po 8 150 K M , 
k tó re  zapew nią  s ta tko m  szybkość  
18,7 w ęzła. Zasięg p ły w a n ia  o b li­
czony je s t na 8 tvs. m il.  (ZAP),


